ISKRA 


| Warszawa, 14-7. — Donoszą ze Szpic- 
Ki bergu, że akcja, mająca na celu urato- 
| Wanie bezpośrednich i pośrednich ofiar 
'mprezy gen. Nobile, daje ohecnie coraz 
| Ponyślniejsze wyniki. 

o wyratowaniu grupy Viglieri i gru- 
Dy Mariano przez „Krassina”, przyszła 
kolej na ekspedycję kpt. Sora. 
„Samolot szwedzki „Upland“ i tinlandz- 
M „Furku“ wszezęły na podstawie wska 
łuwek „Krassina* poszukiwania i zdo- 
daly uratować ekspedycję kapitana So- 
Ia, w skład której wchodzili oprócz nic- 
50 Holender van Dongen i duński inży- 
hier Warming. 

Warszawie otrzymano niepotwier- 
tzone jeszcze urzędowo wiadomości o 
Wwyratowaniu reszty rozbitków ..ltalji* 
raz Amundsena. 

Pogłoski te okazują się nieścisłe. 
| Z Kingsbay donoszą dziś, że zdołano 
tylko odkryć miejsce pobytu tej grupy. 

lch wyratowanie ma nastąpić dopiero 
Do uzupełnieniu przez .„Krassina“ zapa- 
sów węgla z Adventbay. 

W Kingsbay przypuszczają. że przy 
€j grupie znajduje się również Amund- 
Sen z towarzyszami. 

Lotnik Czuchnowski 


lować własnemi siłami. 


ATAKI NA NOBILEGO. 


Oslo, 14-7. (Vel. wł.) Prasa i opinja nor 
weska rozpoczęły ponownie ostrą kam- 
Panję przeciwko gen. Nobile i domaga 
| SIę sądowego wyjaśnienia wiełu nieja- 
, Snych szczegółów wyprawy. 

Norwegowie domagają się przede- 
Wszystkiem ustalenia, dlaczego Malm- 
Kren opuścił Nobilego. dokładnego zba- 
tania przyczyn jego smierci. oraz oko- 
iezności. w jakich zuiarl. 

Opiuja publiczna wskazuje na to. iż 
gen. Nobile i inni włoscy uczestnicy wy- 


zdołał się ura- 


Wiadze norweskie. gdyż calu iragedja 
„laiji" rozgrywała się na terytorjum 
= horweskiem, a i obecnie wszyscy oni 
znajdują się w granicach Norwegji. 
Pozatem sprawozdania gen. Nobile są 
zupelnie nicjasne i` niejednokrotnie 
Sprzeczne, to też po wyjaśnieniu szcze- 
| gólów wyprawy zabrać muszą jeszcze 
Bios fachowcy i poddać działalność No- 
bilego krytyce naukowej. 


OTC ZAWROTY ESSEE ETEEN. AEN 
Marszałek Piłsudski 


ODWIEDZIŁ WARSZAWĘ. 
Warszawa, 147 (AW) Wczoraj 
| Przybył do Warszawy na kiikogo- 
= dzinny pobyt marsz. Piłsudski. 
„ Udał się on najpierw do głównego 
inspektora sił zbrojnych. gdzie był 
= obecny na odprawie oficerów, slam- 
_ ład przybył do M. S. Wojsk. dła 7a- 
iwienia spraw bieżących, poczem 
bowrócił do Sulejówka. 


Przyjęcie na cześć 
GEN. HALLERA. 
Paryż, 14.7 (PAT) Władze miejskie 
bodejmowały wczoraj gen. Hallera. 
Na przyjęciu lem minister Briand 
reprezentowany był przez swego sc- 
refarza. 


Spadek bezrobocia 
W POLSCE. 

Warszawa, 14.7 (Tel. wł.) W ostat- 
nim tygodniu zanotowano dalszy spa 
dek bezrobocia w Polsce, które 
zmniejszyło się o 3640 ludzi i wynosi 
sbecmie 112.604 osób. 


Prawy powinni być przesłuchani przez ` 


ROK XIX. 


Prenumerata miesięczna 
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OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM. 


Cena pojedyńczego egzemplarza 20 groszy. 


SOSNOWIEC. 
Zł. 3.50. 


Gwałtowne ataki prasy 


.W związku z temi atakami, prezes 
norweskiej rady ministrów Mowinckel 
oświadczył _przedstawicielowi pisma 


„Tagbladet*, że podziwia odwagę oraz | 


poświęcenie przedstawicieli różnych na- 
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Tam meram 


targo wicy w Sosnowcu. 


rzeźnych. 


i skierują towar do Sosnowca, 


Zarząd Targowiej w Sosnowcu, 
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TŁUCHOWIENIE TARGOWICY W SOSKOWCA 


DNIA 15 LIPCA 1928 ROKU. 
Daia 16 lipca b.r zostaje wznowiony bandel trzoda chłewną i bydłem na 


Tar gowica zostala gruntownie odnowione, rozbudowane zostały odpowied- 
nio wszystkie hale, taż, że obecnie mogą pomieścić około 2.000 sztuk zwie raąt 


CH 


Konto czekowe P. K. O. — Warszawa — 61.553. 


norweskiej na Nobilego. 


j rodowości, biorących udział w akcji ra- 
| tunkowej na biegunie północnym. 
| Nad śmiercią Malmgrena ubolewa 

zwłaszcza  Norwegja, gdzie uczony 
Í szwedzki był bardzo znany i popularny. 


[l 
g 
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Hale został y należycie wybetonowane, saopatrzone w kilka wag, jak rów- 
nież aastosowace wszelkie wygody pray wyładunku, spędeie, wypędzie i naładunku 


Należyta ob sługa ud samego kupna towaru do załadunku zagwarantowana. 
Wsayscy kupcy bandiujący traodą są o otwarciu targowicy zawiadomieni | 
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W JAKI SPOSE GSTAME ERZYGOTOWA M 


RZĄDOWY PROJEKT ZMIANY KONSTYTUCJI? 


Warszawa, 14-7. (Tel. wł.) Jak się o- 
kazuje, obecny Rząd prawdopodobnie 
nie opracuje projektu zmiany Konsty- 
tucji, natomiast Rząd ma zamiar zwró- 
cić się do projektoduwców zmiany Kon- 
stytucji o przedstawienie materjału, aby 


zorjentować się, w jakim kierunku idą ' 


propozycje zmiany ustroju. 

Rząd zwróci się tylko do projekto- 
dawców z klubu „jedynki“, których jest 
kilku z dość rozbieżnemi poglądami. 

Dość duża różnica zdań w sprawie 
zmiany Konstytucji jest pomiędzy kon- 
serwatystami odłamu krakowskiego i 
wileńskiego. 

Z drugiej strony projekt zmiany Kon- 
stytucji opracowywuje z ramienia Zw. 


| naprawy Rzplitej p. Bukowiecki, który 
* chciałby widzieć u nas system rządów 
Í prezydencjalny. 
1 Wszystkie projekty po zredagowaniu 
: mają być przedstawione na posiedzeniu 
, plenarnem B. B. 
` W związku z tem. przewodniczący 
pułk. Sławek zażądał wniesienie do pre- 
* zydjum klubu „jedynki“ zredugowa- 
| nych projektów do dnia 50 lipca rb. 
i: Po rozpatrzeniu tych projektów i u- 
|zgodnieniu opinji klubu, przedłożone 
zostaną one Rządowi, który ze swej stro- 
i ny powoła kilku prawników do rozpa- 
trzenia ich, aby być na sesji wrześnio- 
RE zupełnie przygotowanym w danej 
sprawie. 


Rokowania polsko-litewskie w Warszawie 


ZAKOŃCZONE ZOSTA ŁY BEZ REZULTATU. 


Warszawa, 14-7. (Tel. wł.) Dziś o godz. 
10-tej wieczorem odbyło się ostatnie po- 
siedzenie polsko-litewskiej konferencji 
ekonomiczno - komunikacyjnej, na któ- 
rem ustalono protokuł konferencji. 

Protokuł stwierdza, że rokowania nie 
doprowadziły do rezultatu. 

Delegacja litewska opuściła po posie- 
czeniu Warszawę. 


Ohchdd narodoweno 


+ Przewodniczący delegacji polskicj, p. 
Szumłakowski, oświadczył że niestety i 
tym razem nie doszło do wyniku z po- 
wodu uporu Litwinów, którzy w spra- 
i wie komunikacji między Polską a Litwą 
, wysunęli tezę komunikacji pośredniej 
przez Niemcy i Łotwę, mając na popar- 
cie swego stanowiska tyłko argumenty_ 
natury politycznej. 


Święta irantns lego 


n=". 


W PARYŻU, WARSZAWIE I KATOWICACH. 


Paryż, 14-7. (PAT.) W związku ze 
świętem 14 lipca w okecmości prezyden- 
ta lDoumergue'a, ministrów wojny i ma- 
rynarki oraz korpusu dyplomatycznego 
odbyła się wielka rewja wojskowa. 

Warszawa. 14-7. (Tel. wł.) Z okazji 
dzisiejszego święta francuskiego, Stowa- 
rzyszenie polsko - francsukie urządziło 
dziś o godz. 6 wiecz. uroczysią akademję 
w wielkiej sali Rady miejskiej. Podczas 
alkademji, na której obecni byli przed- 
stawiciele wladz oraz ambasady fran- 
cuskiej, wygłoszono szereg okoliczmo- 
ściowych przemówień. noczem odbyły 


,się produkcje muzyczne i woklane. 

| Katowice, 14-7. (Tel. wł.) Z okazji fran 

cuskiego święta narodowego odbyło się 

t tu dziś uroczyste nabożeństwo w koście- 

l le N. P. Marji z udziałem konsula repu- 
bliki francuskiej p. Tervera, przedsta- 
wicieli władz wojewódzkich, wojsko- 
wych i miejskich, konsulów państw ob- 
cych itp. Po nabożeństwie miała miej- 
sce defilada oddziałów wojskowych 
przed przedstawicielami władz, poczem 
odbyło się w konsulacie francuskim przy 
jęcie, na którem składano na ręce kou- 
sula m. Tervera gratulacie. 


Dziennik polityczny, gospodarczy i literacki. 
NIEDZIELA, 15 LIPCA 1928 ROKU. 


Odnalezienie reszty rozbitków „Italji 
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Świat oczekuje z niecierpliwością do- 
kładnego sprawozdania o przebiegu tra- 
gicznego dramatu, który spotkał „fitalję” 

Nie nałeży jednak — mówił premjer 
— sądzić zbyt surowo i pospiesznie, 

Oświadczenia Nobilego nie wyjaśniły 
dostatecznie ekspedycji podbiegunowej. 

Nie należy atakować człowieka, któ- 
rego spotkalo wielkie nieszczęście i głę- 
boka żałoba. 

Nobiłe i ekspedycja jego będą mu 
sieli poddać się gruntownemu, lecz rze- 
czowemu Śledztwu, aby wyjaśnić szcze- 
góly, kótre doprowadziły do tragedji 


Nowy poseł argentyński 
W POLSCE. 


Warszawa, 14.7 (Tel. wł.) Do War 
szwy przybył p. de Villiers, nowomia 
nowany poseł argentyński przy Rzą- 
dzie polskim, który dotychczas zaj- 
mowai stanowisko posła argentyń- 
skiego w Lizbonie. 

Nowomianowany poseł złoży swe 
listy uwierzytelniające w dniu 18-g0 

m. podczas uroczystej audjencji 
na Zamku. 


Wyrazy współczucia 
DLA PREZYDENTA ŁOTWY. 


Warszawa, 147 (PAT) Z powodu 
śmierci małżonki prezydenta łotew- 
skiego pan Prezydent Mościcki prze- 
słał na ręce prezydenta Zemgalsa 
wyrazy współczucia. | 

W odpowiedzi na to prezyden! Zem 
gals przesłał p. Prezydentowi Moście 
kiemu serdeczne podziękowanie. 


Jeszcze jedna konfiskata 
„MYSLI NARODOWEJ”. 

Warszawa, 14.7 (AW) Z polecenia 
komrisarjatw Rządu- skonfiskowano 
wczoraj 17 numer „Mysli Naro- 
dowej“. 

Konfiskata zawządzona była za te» 
ljeton Aleksandra Świętocuowskiega 
p. t. „Liberum veto”. 


Około 5.000 osób 
OPUSZCZA WIĘZIENIA. 


Warszawa, 14.7 (Tel. wł.) „Dzien- 
nik Ustaw” z dnia 14.7 r. b. ogłasza 
ustawę o amnestji. } 

Ustawa wchodzi w życie z dniem 
ogłoszenia i podpisaną zostaja przez 
Prczydemia Rzeczypospolitej. preze- 
su Rady ministrów i ministrów spraw 
wewnętrznych, wojskowych, skarbu 
i sprawiedliwości. 

Na mocy tej ustawy zostanie zwol- 
nionych z więzień około 5.000 osób. 


Terorystyczna organizacia 
NA LITWIE. 

Berlin, 14.7 (PAT) „Vrwarts” do- 
nosi za dziennikiem litewskim. „Ri- 
tas, że na Litwie utworzył się za 
wiedzą rządn Waldemarasa tajny 
związek sportowy pa wzór amerykań 
skiego Ku - Klux - Klanu. 

Związek ma mieć charakter tero- 
rystyczny. 

Dziennik litewski zwraca się do 
rządu z apelem. aby niezwłocznie 
zarządził rozwiązanie wspomnianego 
zusiazk= 


t 


PRZEGLĄD PRASY 
Kwestia ustroju. 


„Dziennik Wileński" przypomina, 
że o konieczności zmiany ustroju 
nicdwuznacznie wypowiedział się 
Roman Dmowski, piszac: 

„Pierwszym warunkiem utrwalenia by- 
tu państwowego Polski i wprowadzenia 
jej na drogę możliwie zdrowego rozwoju 
polityeznego jest zmiana Konstytucji. 
Musi ona być zmieniona, po pierwsze dla- 
tego. że jest zła, na co się godzą zarówno 
zwolennicy, jak przeciwnicy obecnego 
Rządu. powtóre dlatego, że w znacznym 
zakresie stała się fikcją, że nie jest sza- 
nowana i przestrzegana. 

W zakresie ustroju państwowego wysu- 
wają się na pierwszy plan dwie sprawy: 
pierwsza to sprawa ustroju władz. stosu- 
nek władzy prawodawczej do wykonaw- 
czej. druga — to prawo wyborcze”. 


W tych dwuch kierunkach pójść 
musi zmiana ustroju. > 


Adolf Nowaczyński. 


iai nnicnić 


„Robotnik“, a za nim inne pisma | 


więcej lub mniej radykałme, zamie- 
seiły notatki, że znany dramaturg i 
publicysta Adolf oNwaczyński zmie- 
nil przekonania polityczne i pisze 
pracę o Pomorzu na zamówienie mi- 
nistra przemysłu i handlu. „Gazeta 
Warszawska zamieściła w związku 
z tem następującej treści list Adolfa 
Nowaczyńskiego: 
Szanowny Panie Redaktorze! 


W związku z notatka zamieszczoną w | 


„Robotniku” z dnia 12 b. m. komunikuje 
rinicjszem. że nie zawierałem żadnego 
ulładn i w żadnej formie. ani pisemnej, 
eni ustnej, ani z p. ministrem Kwiatkow- 
sim, ani z ministrem przemysłu i handlu 
na mapisanie książki o Gdym 

Natomiast. prawdą jest, że od roku pra- 
cuie nad książką p. l: „Gdynia i Pomo- 
morze” o wydanie której zawarłen układ 

z meja firma wydawniczą. 

Widocznie okres „kanikuły”, któ- 
ry się rozpoczął i brak materjału 
sensacyjnego, zmusza niektóre dzien 
niki do tworzenia własnych sensa- 
cyj, na których coprawga zbyt wido- 
czne piętno wywarły... upały. Wy- 
woiuje to czasem gorączkę i choro- 
Vliwą fantazję. 


wielsj w swel skromności, 


v kikkn dniar {s (nera! w 
pólnocnej Francji, odsłonięto pomnik 
marsz. Focha. Na uroczystości tej 

11 » r 

padlo wiele serdecznych słów pod a- 
dresem genjalnego wodza marsz. 
pon ro : 7 +« 

Vocha. „Kurjer Warszawski” przyta- 
cza kilka wyjątków z przemówień 
iam wygłoszonych. I tak Poincare 
mówił: 

— Co stanowiło — mówił—jego (Focha) 
wielką siłę? To fakt, że nie tracił on ni- 
gdy pogody ducha, ani ufności, że nigdy 
nie dał się porwać złudzeniom. ani zaśle- 
pić pychą. Prostota i skromność zawsze 
były jego nujlepszymi doradcami. Nawet 
sława. nawet ona nie oszolomiła go. Jeże- 
Li już za życia dostał się do nieśmiertel- 
ności. to z wdziękiem. to z dostojnością, 
powiedziałbym nawet: z obojętnością, 
która rozbrajała zawiść. Bądźcie pewni, że 
gdyby to zależało od niego. byłby on nam 
nie pozwolił na wystawienie tego pomni- 
ka. Na szczęście, panowie nie wzieliście 
pod uwagę jego sprzeciwów... 

A inny mówca tak charakteryzo- 
wał dzieło marsz. Focha: 

„= Kiedy — mówił — w tej potężnej do- 
bie, gdy wojna zbliża się do rozstrzygnie- 
cia, kiedy pan. panic marszałku. miał pod- 
pisać ostateczne rozkazy, czy nie cmil pan. 
ile ludzi, krajów, narodów czeka na to 
to pan powie? Oto Polska oczekuje chwi- 


Prz 


li, aby pelet z grobu; oto Czechy ocze- 
kują od czasów Białej Góry wyzwolenia: 


oto wszyscy podbici, zwyciężeni. zdepta- 
ni, ze Szlezwigu. z nad Adrjatyku. z Tren- 
tina, z Luksemburgu, z Belgji: oto pro- 
wincje francuskie. wyrwane matce - oj- 
czyźnie. A wreszcie coś większego jeszcze: 
oto wolność Świata. zagrożona przez sro- 
kiego napastnika. Wszystkie te niepokoje 
były około pana i Śledziły gest pańskiego 
pióra i Pysk pańskiej szpady. Gdvbv się 
pan był omylił, wszystko bvłobv stra- 
cone... 


Marsz. Foch jednak, nie omylił się. : 


=. am 


Z OSTATNIEJ CHWILI. 
Pożar w Zawierciu. 


Wczoraj wieczorem w jednym z 
drewnianych domów  zuajdujących 
się u zbiegu ulic Kopalnianej i Gór- 
nośląskiej wybuchł z  nieznamych 
przyczym pożar. Ogień z nadzwyczaj 
ną szybkością objął sąsiednie drew- 
niane budynki i strawił całkowicie 6 
domów. Akcję ratowmiczą prowadzi- 
ły wszystkie straże zawierciańskie i 
straż z Marciszowa.  Dogaszanie 
zgiszcz trwało do godziny 12 w nocy. 


noun 


KURTER_ZACHODNI Niedziela. 15 lipca 1928 roku. 


Jak heda załatwiane strony pańsiwa 


PREMJERA BARTLA? 


W CZASIE URLOPU 


Warszawa, 14-7. (AW.) Dziś rano po- 
ciągiem lwowskim powrócił do Warsza- 
wy premjer Bartel. 

Po parodniowym pobycie w stolicy p. 
premjer wyjeżdża na 4-tygodniową ku- 
rację do Francji. 

W czasie nieobecności promjera Bar- 
tla nie są przewidziane posiedzenia Ra- 


dy ministrów, ani komitetu ekonomicz- 


, nego ministrów. 
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W razie konieczności załatwienia ja- 
kiejkolwiek sprawy, dła której wyma- 
gana jest zbiorowa aprobata ministrów, 
sprawa rozstrzygnięta zostanie drogą o- 
kólnikowej konsultacji. 


Kiuowienie mamai polsko-niemieckith 


NASTĄPI W PIERWSZYCH DNIACH TYGODNIA. 


Berlin, 14-7. (Tel. wł.) Rokowania po- 
miedzy Hermesem a Twardowskim roz- 
poczną się, według doniesień „Berliner 
Tageblatt“ w początkach przyszłego ty- 
godnia. 

Przedmiotem rokowań będzie sposób 
kontynuowania dotychczasowych roz- 
mów niemiecko-polskich w sprawie ftra- 
ktatu kandlowego. 

Będzie przytem chodziło, według „Ber 
liner Tageblatt“ nietylko o ustalenie 
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szczegółów technicznych, lecz także o 
wyjaśnienie obustronnego stanowiska w 
sprawie protokułu wiedeńskiego. 

W kołach gospodarczych twierdzą, że 
wyjazd Hermesa nastąpi w przyszły po- 
niedziałek. 

Co do rokowań śląskie stery gospodar 
cze wywierają w dalszym ciągu silny 
macisk ma gabinet Muellera i ministra 
Curtiusa w kierunku przyspieszenia 
rokowań z Polską. 


Lula rWawyti okstecóg w toii. 


PRZEDZALNIA POZNAŃSKICH ZA MKNĘŁA WSZYSTKIE ODDZIAŁY. 


Łódź, 14-7. (PAT.) W związku ze straj- 
kiem robctników przędzalni firmy Poz- 
nański oraz z burziiwem zajściem, w 
czasie którego strajkujący robotnicy po- 
turbowali dwuch wyższych funkejona- 
rjuszy fabryki, firma ogłasza dzisiaj, że 
zamyka wszystkie oddziały przędzalni 
na czas nieograniczony. 

Praca kontynuowamu będzie w pozo- 
stalych oddziałach tak długo, na jak 
dlugo wystarczy zapas gotowej przędzy. 

("zypuszczalnie potrwa to przez ty- 


a wara mm 


dzień. 

W ten sposób 1.800 robotników nie 
może pracować i objętych zostało czę- 
ściowym lokautem. 

Firma ogłasza równocześnie w dzisiej- 
szych pismach komumikat, w którym 
stwiczelza, że zatarg powstał bez jej wi- 
ny, ponicważ w porozumieniu ze związ- 
kami zawodowemi dążyła tylko do wy- 
równania cennika z cennikami innych 


przędzałni łódzkich. 


Do źródeł Konga... 


POLSKA WYPRAWA NAUKOWA. 


Warszawa, 14-7. (Tel. wł.) Prof. Lud- 
wik J. Dąbrowski od pięciu lat prowa- 


"dzi przygotowania do polskiej wyprawy 


w giąb Afryki, celem zbadania źródeł 
rzeki Kongo. Glównem zadaniem wypra 
wy jest ludoznawstwo, gcografja i przy- 
roda. 

W sklad ekspedycji wejdą: maturali- 
sta, mający za zadanie poczyniemie œb- 
serwacyj w dziedzinie fauny i flory, bę- 
dący rówmież lekarzem w jednej osobie, 
operator filmowy, fotograf i mechanik 
oraz nawigator. 

Zdobyte przez wyprawę okazy fauny 
i flory afrykańskiej przesyłane będa o- 
grodomn zoologicznym w Poznania i w 


Warszawie. 

Wyprawa odbędzie się statkiem o po- 
jemności 20 ton typu jachtu żaglowo- 
motorowego, nadającym się dla przy- 
brzeżiiej morskiej żeglugi. 

kolice, któremi posuwać się będzie 
wyprawa. są jeszcze niezbadane. [eore- 
tycznie dzierżycielami ich są władze ko- 
lonjalne różnych państw. Faktycznie je- 
dnak mocodawstwo ich ogranicza się do 
pasa nadbrzeżnego. 

Czas trwania wyprawy przy pómyśl- 
nych warunkach wyniesie półtora roku. 

Termin wyruszemia wyprawy wyzna- 
czono na wrzesień rb. Odpłynic ona z 
Gdyni do Hawru. 


demais sirais rodoigików trazgdartowyci 


MOŻE WYNIKNĄĆ Z POWODU ZATARGU W ŁODZI. 


Łódź, 14.7 (Tel. wł.) W ostatnich 
dniach powstał ostry zatarg robotni- 
ków transportowych, zatrudnionych 
w  przedsiębiorstwach ekspedycyj- 
nych. 

Robotnicy ci żądają podwyższenia 
stawek. przyczem jako termin osta- 
teczny wymieniają 22 lipiec. 

W celu zapewnienia akcji swej 
powodzenia wezwali oni do przyłą- 
czenia się do tej akcji centralny zwi 
zek transportowy « Rzeczypospolitej 
polskiej, obejmujący cały kraj. 

Strajk ten Ek i spara- 


Zmiana na stanowisku 
SEKRETARZA „STRZELCA“. 


Warszawa, 14.7 (AW) Na stano- 
wisku generalnego sekretarza „Strzel 
ca“ nastąpiła zmiana. 

„Stanowisko sekretarza na miejscu 
gen. Dreszera. który ustąpił, objął 


poseł B. B. płk. Koc. 


Fekordowy lot 
DZIELNEJ FRANCUSKI. 


Paryż, 14.7 (PAT) Lotmiczka fran- 
cuska Maryse Bastie, która wczoraj 
rano o godzinie 7.235 wyleciała z Le 
Bourget na awjonetce z jednym pa- 
sażerem, wylądowała o godzinie 9-ej 
wieczorem o 100 kilometrów od Gdań 
ska, po przeleceniu 1154 klm. 


liżowanie całkowitego ruchu tran- 
sportowego w państwie. 

W związku z tem przedstawiciele 
ekspedytorów wy jechali do Warsza- 
wy w celu podjęca niezwłocznej in- 
terwencji w Ministerstwie komuni- 
kacji oraz w Ministersitwic przemy- 
słu i handlu celem niedopuszczenia 
do tego olbrzymiego strajku. 

Do akcji przedsębiorców  ekspe- 
dycyjnych przyłączyły się również 
organizacje przemysłu i kupiectwa 
łódzkiego. 


Przywileje dłą żydów 
W SOWIETACH. 

Moskwa, 14.7 (PAT) Centralny ko- 
mitet wykonawczy Z. S. R. R. zwol- 
nił od oplaty podatków, taks specjal 
nych, jak również czynszu wszystkie 


MYDŁO REGERA, jak wszyscy wiecie, 
Zrobiło praewrot na calym świecie. c 
W historji nowa nastala era, 98t 
Odkąd się pierza MYDŁEM REGERA. 


Echa śląskie. 


ZAMKNIĘCIE 17 SZKÓŁ MNIEJSZO: 
ŚCIOWYCH. Jak się dowiadujemy W 
nowym roku szkolnym zamkniętych z0- 
stanie wskutek braku zgłoszeń przy © 
statnich wpisach szkolnych 17 szkól 
mniejszościowych na G. Śląsku. Szkoły 


| te znajdowały się przeważnie w czysto 


Pa TE 00.120 To 


m wrętiagywe 


kolonje rolne żydowskie, znajdują- ' 


ce się na terenie Z. S. R. R. 


Fala upałów. 


Warseawa, 14,7 (AW) Temperatu- 
ra w Warszawie wynosiła dzisiaj w 
godzinach porannych 25 st. C. 

O godzinie 10-ej przekroczyła 50 
st. C, dochodząc o godzinie i2-ej do 
35 st. 

Wiedeń, 14.7 (AW) Od kilku dni 
panują tu znaczne upały. 


W dniu dzisiejszym temperatura j 


w słońcu wynosiła 42 st. C. 


; brykował 


polskich miejscowościach. Co się tyczy 
wymiku wpisów szkolnych, to najlepiej 
dla Polski przedstawia wię stan w p% 
wiecie Lublinieckim, gdzie do polskich 
szkół zgłosiło się 99 proc. dzieci w wic- 
ku szkolnym. Natomiast w Bielsku, któ: 
re było najbardziej zniemczone, do szkół 
polskich wpisało się około 52 proc. dzie: 
ci, do, szkól niemieckich 48 proc. 


ZDEMASKOWANIE PROWOKACJI 
NIEMIECKIEJ. Do jakich łotrowskich 
metod prowckacyjnych sięgali Niemcy 
w czasie wyborów, świadczy przypadko- 
we wykrycie w czasie rewizji skarbo- 
wej u buchaltcra huty Bismarka Niem- 
ca, Forstera, 55 likcyjnych listów, po- 
chodzących rzesómo ol Polaków z po- 
gróżkami w razie głosowania na kamdy- | 
datów niemieckich. Listy takie otrzymy- | 
wali rozmaici obywatele narodowości 
niemieckiej w okresie przedwyborczym. 
co następnie bylo przedmiotem wysta- 
pienia zarówno prezydenta komisji mic- 
szanej Calondera, jak i przedstawiciela 
państwa niemieckiego generalnego kon* 
sula von Griinaua. Okazuje się, że czło- 
nek „Volksbundu” Forster zapewne w 
porozumieniu z innymi czynnikami, aby 
dostarczyć materjału o rzekomym tero- 
rze wyborczym ze strony polskiej, efa- 
całą masę iistów  pogróżko- 
wych i rozesłał je nastębnie rozmaitym 
wyborcom niemieckim. 


wiadomości ze stofley. 


UCHYLENIE KONfISKATY. Sąd o- 
kręgowy w Warszawie uchylił konfisiza- 
ty: „Robotnika”, „Czasu“, „Ilustrowane- 
go Kurcjera” z dnia 5 lipca oraz „War- 
szawianki” z dnia 4 pca. Pisma te ule- 
sły. konfiskacie za ogłoczemie rezolucyj 
klubu P. P. 5. w aprawie wywiadu mar- 
szałka Piłsudskiego, względnie za arty- 
kuły omawiajacc te uchwały. 

WYCIECZKA RUMUŃSKA W WAR- 
SZAWIE. Przybyła do Warszawy 10 bm. 
wycieczka wyższej szkoły handlowej z 
Cłuj (Koloszwaru) pod kierownictwem 
prot. Jana Evim, złożyła w pierwszym 
dmiu pobytu w siolicy wieniec na gro- 
bie Nieznanego Żołnierza. Dnia 11 bn. 
wycieczka byla podejmowana na raucie 
w poselstwie rumnńskiem. W dn. 12 bm. 
goście zwiedzili politechnikę, fabryki, 
Stare Miasto, a wieczorem podejmowani 
byli przze akademiaką komisję zagra- 
uiezną przy Min. spraw zagranicznych. 


TYGRYS NA PELCOWIŹNIE. W pią- 
tek wieczorem mieszkańców Peloowizny 
w Warszawie ogarnął nieopisany po- 
płoch. Lotem blyskawicy nozniosła się 
wieść, że jeden z tygrysów z ogrodu zo- 
ologieznego znałazł się niespodziewanie 
na Peloowiźnie. Zainterpełowamy w tej 
sprawic przez policję ogród zoologiczny 
nadesłal odpowiedź, że żaden z dwuch 


, tygrysów klaiki nie opuścił, wobec cze- 


go wszystkie przygotowania policji do- 
tyczące zabezpieczenia mieszkańców Pel 
cowizny przed groźnym drajpieźcą zo- 
stały zlikwidowane. Dopiero w parę go- 
dzin później sprawca zakłócenia spoko- 
ja publicznego został zdemaskowany i 
ujęty. Do komisarjatu jakiś chłopiec 
sprowadził dużego, pięknego psa doga, 
którego ujął wałęsającego się po polach. 
Pics dog wabiący się „łygrys” jest wła- 
anością p. Suslika z Warszawy. W ostat- 
nich dmiach „Trygrys' uciekł od swego 
pana i rozpoczął wędrówkę po okolicz- 
mych polach, gdzie zostal wzięty za au- 
tentycznego tygrysa 


p" 


T brzez remolucję 
kość, równość i braterstwo! — na no- 


1 
pod 


Czynu dnia wczorajszego. 
a 


| Polski zdruzgotanie 


 borażką Niemców. 


[KOKWALI i BAŚTYLJA 


„Wolność, równość i braterstwo. Pod 
SH c A , 
‘a uderzenia tych trzech słów padły 
Mury Bastylji ro Paryżu w dniu 14 
Ipea 1789 r. Padły mury twierdzy -— 
bolu nierozumnego i okruinego 
4, Połyzmu. W dziejach Francji na- 

4pil z dniem tym zrorolny momenli. 

aly naród francuski pomwolany zo- 
slal do stanowienia o sobie samym. o 
*wem najroyższem dobru: ojczyźnie. 
„Dzień 14 lipca Francja rok rocznie 
%chodzi jako swe najpiękniejsze 
*Wlęto narodowe. 

Nietylko Francja. Dzień ten 
viem nie może przejść bez echa i w 
'ych krajach, które hasio rzucone 
francuską — mol- 


bo- 


A należy do 


be tory wprowadziły. 
i Polska. 


Mch mw pierwszym rzędzie 
Wszak Konstytucja 5 Maja tworzyła 
"e m atmosferze niezwyklej sily su- 
sestyronej trzech slów: wolność, rów- 
ność i braterstwo. One byly rómnież 
„eścią postępowania Na jroiększego 
Polaka — Tadeusza Kosciuszki. 

Dzień roczorajszy. dzień święla na- 
rodowego, Francja obchodziła szcze- 
$ólnie uroczyście, wypadl bowiem m 
chwili, gdy Francja po ciężkich la- 


3] D 
tach kryzysu porbojennego meszla na 


świetną drogę odrodzenia: gospodar- 
czego. 


Frank ustabilizowany. uregulowa- 


ly sposób splaty zobomiązań, mil jar- 


towe zapasy m kasach, znakomicie 


Poprawiony byt urzędników państwo 


bych, rozmożone znaczenie na arenie 
niędzynarodomej polityki. Zatem po- 


_lmójna radość, podwójny entuzjazm: 


dla wspomnień z przed 159 lat i dla 


10 lipca minęła rocznica biiwy pod 
Grunwaldem. Przeszła cicho, niepo- 
zornie, zapomniana. A jednak dla 
Krzyżakóm 
Grunwaldem niemniejsze ma znacze- 
nie, jak dla Francji zburzenie Basty- 
Ji. Gduby nie wspaniały sukces orę- 


ża polskiego 618 lat temu, kto mie, 


Czy cieszylibyśmy się teraz wolnością, 


A mzględnie czy m takich rozmia- 
rach... Kto mie, czy mojna europejska 
zakończyłaby się tak, jak zakończyła: 


Legl na polach Grunwaldu zakon 
krzyżacki, z niedobitkóro którego od- 
rodziły się później Prusy Wschodnie 
| Prusy Zachodnie, te same Prusy, któ- 
re są osnową hakatystycznej, niena- 
łbiścią ziejącej  polilyki niemieckiej 
b stosunku do Polski i Francji. 

Sromotna klęska. którą Prusacy po- 
nieśli na polach Grunwaldu, na dtu- 
gie lata mstrzymala ich „drang nach 
Osten“, przytępila ich apetyty na gra- 
nice, na ziemie polskie. Odżył ten a- 
pefyt m latach rozbioru Polski. Do 
*rusakóro nie dotarlo haslo wolności, 
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Spór o napis. 
NIEMCY WSTYDZĄ SIĘ. 


Podczas wojny zniszczyli Niemcy 
—- między innemi — także słynną i 
wspaniałą bibljotekę uniwersytetu 
tatolickiego w Lowanjum (Louvain 
— w Belgji). Odbudowanie wszyst- 
ich zniszczonych miejscowości i za- 
bytków było zadaniem nazbyt cięż- 
siem dla małej Belgji. 

Znaleźli się jednak szlachetni Ame 


rykanie (komitet Hoover'a i funda- 
cja Carnegie go), kijórzy zebrali 
25.000.000 franków belgijskich na 
odbudowanie pieknej | bibljoteki. 


Nierownictwo budowy objął amery- 
sański inżynier Whitney Warren, 
tóry po ukończeniu dzieła umieścił 
had wielką bramą bibljoteki napis: 
Furore teutonico deruta 
Dono americano restituta. 
Znaczy to: Szałem niemieckim zbu- 
tzona, darem amerykańskim odbu- 
dowana. 
O ten napis rozgorzała walka „pa- 
cyfistyczna”. Zwolennicy Niemiec i 
bacyfiści europejscy i amerykańscy 
żądają usunięcia tego napisu. Nato- 
miast budowniczy Warren bromi go 
1 nie pozwala usunąć, powołując się 


na wolę zmarłego kardynała Mer- 
cier'a, który wyraził swoją zgodę 
na jego umieszczenie. 

Jak się ten spór skończy — nic- 
wiadomo, 


ASOS Bema ES m OB M | me a a 


KIRITK ZACHODNI Nierajola, (> inea 1-25 róxu. 


od kamienia na zębach, zraięk- 
cza go i usuwa. 


róroności i braterstroa, rzucone przez į 


naród francuski tak sanio, jak nie do- 


tarlo do barbarzyńskiej Rosji i zde- | 
pramwowanej Austrji. | 
' tość aktualna. Z jednej strony wzrost 
' tych, 


Odżywa apetyt na ziemie polskie 
rośród Prod akór i dziś, gdy po no- 
mym  Grunmwaldzie w r. 1918, choć 
nie tak potężnym 
jak m r. 1410, odzyskują siły, sposo- 
biac się do zemsty, do zreridoroania 
najpierw granic Polski, a później... 
Francji, Jak hydrze odrasta łeb but- 
nego. d chytrego prusactma, łakomym 
wzrokiem spoglądającego na Gdańsk, 
Pomorze i G. Śląsk. 
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VIII TARGI WSCHODNIE 


a a WEW 0 M mm 


i 
proporcjonalnie ; 
) 


od emaiji zębćw; nadaje jej 
śnieżną białość i podnosi na- 
turalną piękność. 


Wspominając te dmie rocznice — 
Grunwaldu i Bastylji — tak rmielkie 
m swem znaczeniu dla obu narodóm, 
uprzytomnić sobie trzeba ich mwar- 


którzy raz po raz mymolują 
widmo Grunwaldu i z drugiej stro- 
ny — serdeczną, szczerą, wielką przy- 
jaźń bratnich narodóro: francuskiego 
i polskiego, z haslem wolności, rów- 
ności i braterstwa na ustach. A jed- 
nej strony widmo okrutnej, krwawej 
wojny. a z drugiej pęd do radosnego, 
spokojnego, twórczego życia. ża 


WĘZŁEM HANDLOWYM ŁĄCZĄCYM ZACHÓD Z Z PAŃSTWAMI PO- 
ŁUDNIOWO - WSCHODNIEMI. 


(Od własnego korespondenta 


Za niespełna 2 miesiące otwarte zo 
staną we Lwowie VIII Targi Wscho- 
dnie. Lwów, który pod wieloma 
względami podupadł po wojnie — na 
polu wyścigu gos czego nie po- 
zwolił się zdystansować nikomu i mi 
mo trudności, o jakich nie śni się ża 
dnemn z innych miast polskich, rok 
rocznie wznawia Targi Wschodnie 
wywołując podziw u swoich i 
cych. 


samego początku nawiązanie stosun- 
ków między Polską a Wsekodem. Re- 
alizacja tej idei wydawała się utopją 
wobec braku kontaktu Polski z Ro- 
sją bolszewieką i tego rodzaju ustro 
ju gospodarczego Rosji, że uniemo- 
zbiwiał om stałą wymianę jej produk 
cji z produkcją państw zachodnich. 
Poza jednym wypadkiem w r. 1924, 


w którym Rosja przysłała na Targi | 


Wschodnie swoje eksponaty, nie zdo- 
lano na tem polu nawiązać stałych 


stosunków. Ukazały się głosy pesy- ; 


mistów, które zaczęły wysuwać wał- 
pliwości co do potrzeby istnienia Tar 
gów Wschodnich. 

Tymczasem życie poczęło 
swoje. Przeszedł okres 
którym brak kontaktu ze Wschodem 
zapełniomo pracą nad zorgamizowa- 
niem rynku krajowego, który rok 


robić 


w rok licznie jawił się na placach | 


Targowych we Lwowie; ruchliwe 
. s: aa L4 7 . 
kierownictwo Targów Wschodnich u 


rządzało szereg 


które stwarzały mocne podstawy do 
przyszłej ekspansji targowej na no- 
we rynki zagraniczne. 

I oto w biczżącym roku Targi Wscho 
dnie staną wọbec nowych dróg. Pier 
wsze zapowiedzi rzucające Światło 
na BiS ich kampanję, wskazu 
ja wyraźwie, że znaleziono właściwe 
ujście dła Targów lwowskich. Wy- 
trwałe zabiegi i sama siła atrakcyj- 
na Targów zdołały zainteresować ni 
mi szereg państw wschodnich poza 
Rosją. które w bież. roku przybędą 
do Lwowa. I tak zjawią się w licznem 
gromie wystawcy rumuńscy, bulgar- 
scy, greccy. egipscy, palestyńscy. 
Nie jest to jeszcze lisia zamknięta. 
Możliwości dobrych konjunktur sta- 
ły się podnietą dła czynników gospo 
darczych z Zachodu, Tia już dzi- 
siaj zgłosiły o wiele większy niż do- 


tąd udział w Targach Wschodnich. į 


Na czoło wysuwa się tu Francja i A- 
ustrja. 


Najważniejszem w iem  wszyst- 


kiem jest to, że Targi Wschodnie w | 


tym roku staną się po raz pierwszy 
na wielką skalę rzeczywistym pośre 
dnikiem między Polską i Zachodem 


a całym kompleksem narodów połu- 


| 

| 

| 

ob- 

Ideą Targów Wschodnich było od 
| 

Í 


| 
| 
kryzysu, w j 


wystaw fachowych 
związanych z życiem gospodarozem, 
| 
| 
| 
l 


„Kurjera Zachodniego). 
Lwów, w lipcu. 


dmiowo - wschodnich. Będzie to bo- 


daj czy mie największy sukces, jaki 


od początku swego istnienia Targi 
Wschodnie odniosą. 


Świat gospodarczy Polski nie może 
oczywiście wobec tego falktu pozostać 
głuchym. Na terenie Polski żadne in 
ne Targi — poza Wschodnimi — nie 
dają możności zelknięca się z Bhs- 
kim Wschodem. Zarówno tradycja. 
jak i dobre warunki komunikacyjne 
i geograficzne wysuwają tylko Lwów 
do naturalnej roli pośrednika z tą 
częścią Europy, Azji . czy Afryki. 
Pod tym względem łudzić się nie mo- 
żna. Targi Wschodnie muszą się dla- 
tego stać ambicją calej Polski i do- 
brze pojętym jej interesem. W szel- 
kie zawiści czy niedowierzania mogą 
pociągnąć fatalne następstwa dla 
całości. 

jeśli zaś mówi się powszechnie o 
poprawie syluacji gospodarczej. to 
tem większy obowiazek spoczywa na 
sterach gospodarczych. aby lak wa- 
żny czynnik, jakim są Targi Wscho- 
dnie poprzeć szczególniej w tym 
roku. 

Lwów ma słuszne pozaiem prelen- 
sje do dzielnie zachodnich. Kresowy 
jego charakter łączy go ze Śląskiem, 
Pomorzem i Wielkopolską silniej mż 
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z innemi centrami Rzeczypospoałitej. ' 


Sentyment i uczucie są tu niewąipli 
wie silnym podkładem obopólwych 
stosunków. Wspólne jedmakże intere 
sy gospodarcze tworzą również wa- 
żne w nich ogniwo. Przemysłowy 
charakter dzielnic zachodnich w po 
równaniu z rolniczym Wsch. Mało- 
polski wysuwają szereg realnych 
możliwości gospodarczych, które w 
wspólnym interesie winny być wy- 
zyskane. Lwów wreszcie jako miasto 
Kresów Wschodnich, znajdujące się 
pod względem narodowościowym w 
gorszem położeniu, niż jakakolwiek 
dzielnica Zachodnia (wobec morza 
mniejszości w Wsch. Małopolsce) li- 
czy na wysoki poziom uświadomienia 
państwowego i narodowego w dziel 
nicach zachodnich i słusznie żąda od 
nich, aby pomogły mu zamanilesto- 
wać swą siłę gospodarcza polską na 
kresach, co jest może najważniej- 
szym momentem w roli Targów 
Wschodnich w całości stosunków i 
sytuacji naszego Państwa. 

Niech-że więc te wszystkie okoliez 
ności skłomią sfery gospodarcze 
ziem zachodnich do czynnego i tłu- 
mnego udziału w tegorocznych Tar- 
gach Wschodnich. Niech się to sta- 
nie wyrazem zarówno dobrze pojęte 
go interesu własnego jak i państwo 
wego i narodowego. 

KI. Hrabyk. 
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w dziełaniu od innych past do zętów. 
Dzięki swoj pianie oczyszcza jamę 
ustną | powoduje świeżość acdechu. ; 


Premier Bartel 
W OJCOWIE. 


We czwartek rano przybył do Krako- 
wa p. premjer Bartel. Celem podróży 
bylo zasiągniecie porady lekarskiej u 
zmanegodocenta d-ra Tadensza Pisar- 
skiego. W godzinach popołudniowych p. 
premjer zwiedził budujący się oddział 
urołogiczny szpitala św. bazarza, a po- 
południu udał się nową droga do Ojco 
wa i Pieskowej Skały, która już jest 
prawie ukończona. Nowo wybudowana 
droga zrobiła na p. premjerze jak naj- 
lepsze wrażenie, droga ta nietylko otwie 
ra Krakowowi dostęp do Ojcowa i Pies- 
kowej Skały, ale zarazem stają się nową 
tarterją hemumikacyjmą, łączącą trzy 
woj.: Krakowskie, Kieleckie i Śląskie 
To też p. premjew wyraził uznanie dyrek 
cji robót publicznych z powodu tej bu- 
dowy. 


Wieści z Rosji. 


ZAMÓWIENIE SPRZĘTU 
WOJENNEGO. 


Rada komisarzy ludowych poleciła 
Sownarchozowi opracowanie  zamó- 
wień, które rząd sowiecki poczynić 
ma w czasie najbliższym w przemy- 
śle niemieckim. Szczególnie wielkie 
zaunówiemia poczynić maja Sowiety 
w miemieckim przemyśle wojennym. 


ŻYDZI W SOWIETACH. 


GPUs krymskie dokonało bicznych 
aresztowań w żydowskiej kołonji rol 
nej „Miszmar' na Krymie. 5-ciu człon 
ków zarządu tej kolonji osadzono w 
więzieniu w Symferopolu. 30 kolo- 
nistów zesłańo na Svberję. Kolonja 
ulec ma zupełnej bikwidacji. Repre- 
sje te zostały zasiosowame wskutek 
stwierdzenia kontaktu, | istniejącego 
ponucdzy kołorin „VWiszmar” a taj- 
na organizacją sjonisłyczną w Rosji, 
Wskutek niezwwukicej suszy, panują- 
cej w okręgach połudmiowych U. 5. 
R. R, żydowskie kolonje rolne w o- 
kręgach Odeskun i  Chersońskim, 
zna jdują się w bardzo ciężkiej sytu- 
acji. Zarządy tych kołonij zwróci- 
ły się do żydowskich orgamizacyj 
społecznych w Moskwie z prośba 0 
pomoc, której brak spowodowaćby 
mógł kikwidację kolonji. W żydow- 
skich kolonjach rolnych na Krymie 
sytuacja przedstawia się pomyślniej. 


Manussrycł w znaczen'u 
DOSŁOWNEM. 


Król Afgamistanu, Amanullah Khan, 
przysiał królowi W. Brytanji, Jerzemu 
V, niesłychamie rzadki i jedyny w swo- 
im rodzaju manuskrypt perski z XVIII 
wieku. Manmskrypt ten z białego, pię- 
knego papieru bambusowego, oprawny 
jest w złote ramki. Tekst. na który skla- 
dają się przeważnie modlitwy, pisany 
jest... paznogciem! Kailigraf, który wy- 
pisywał ten „manuskrypt“, zużył 5 lat 
na tę pracę. 


Komusiści w Memezech. 


Według otrzymanych wyni- 
ków wyboru delegatów na wszech- 
niemiecki zjazd związku zawodowe- 
go metalowców znaczną liczbę gło- 
sów otrzymała lewica związkowa, 
pozostająca pod wpływami komuni- 
stycznemi. W okręgach berlińskim o 
raz Halle, Siuitgardzie. Ghocte. Ha- 
nau i Zuhl okolo 50 pr. wybranych 
delegatów należy do komunisiów. W 
zczególności w okręgu Zuhł wis- 
kszość delegatów należy de nicuieca 
kiei_nastić zomunistyczna” m 
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KORTER ZACHOT 


DNI Niedziela. 15 lipca 1928 roku. 


Wywiad korespondenta „Kurjera Zachodniego“ z red. K. Bałdygą z Detroit. 


Warszawa, 15 lipca r. b. 


Bawi w Warszawie obecnie reda- 
ktor „Rekordu Codziennego” w De- 
troit Kazimierz Bałdyga. Skwapliwie 
skorzystaliśmy z możności skomuni 
kowania się z kolegą z za Oceanu, 
tembardziej,. iż wzajemne stosunki 
pomiędzy dziennikarstwem krajo- 
wem i wychodźczem są — niestety 
żadne. Znamy się wzajemnie bardzo 
słabo, raczej znają omi nas, gdyż po 
żerają łapczywie każde pismo z kra- 
ju, mniej my znamy ich, gdyż dosta 
tecznej znajomości trzeb. trosk, 
warunków życi wychodztwa stary 
kraj nie zna. Kontakt wzajemny je- 
dnakże zacieśnia się wzajemnie coraz 
żywiej dzięki przedewszystkiem wy- 
cieczkom  Połonji amerykańskiej. 
Kiedv się doczekamy tego, byśmy mo 
gli podejmować w starym kraju i 
przedstawicieli tamtejszej prasy? 

Rola prasy jest olbrzymia, a rola 
dziennikarza polsko-amerykańskiego 
szczególmicjsza. Bo jest on nie tylko 
pracownikiem pióra, ale równocze- 
śnie działaczem publicznym. mówcą, 
pracownikiem spoiecznym. Organiza 
cji żadnej dziennikarze tamtejsi nie 
mają. Właśnie teraz toczy się na ła- 
mach polsko - amerykańskiej prasy 
dyskusja na temat powołania do ży- 
cia wspólnej organizacji. 

Lecz pocóż many opowiadać o ich 
życiu, gdy możemy posłuchać opo- 
wiadania red. Bałdygi. przedstawi- 
ciela wielkiego dziennika w Detroit, 
które po Chicago jest njsitniejszem 
skupieniem połskiem. które posiada 


dzielnice niemal rdzennie polskie, 
gdzie lezące obok miasto 
łamtrumick jest faktycznie 


miastem polskiem i rządy miasta spo 
czywają w rekach polskich. Red. Bał 
dyga jest jednocześnie prezesem sto 
warzyszenia weteranów Armji Pol- 
skiej, który tu bawi w specjalnej 
misji. o 

Opowiadania jego o objawach- ży- 
cia kulturalnego są nader zjmujace: 

— Przed kilku laty — opowiada — 
grono Polaków dało inicjatywę do 
utworzenia katedry literatury pol- 
skiej i historji polskiej na uniwer- 
sytecie stanu Michigan w Ann Arbo. 
Na uniwersytecie tym istniała kate- 
dra literatury i historji rosvjskiej i 
to nas pobudziło do akcji. Kiedyśmy 
przed kilku latv, a było nas dziewię 
ciu czlonców komitetu polskiego, u- 
dali się do rady regentów uniwersy- 
tetu w Ann Arbo. doznaliśmy przy- 
jęcia bardzo chłodnego; Ameryka- 
nie bowiem podejtzewan w naszych 
zamiarach chęć uprawiania jakiejś 
propagandy. Trzeba było z naszej stro 
ny wielu argumentów, bv przekony 
wać Amervkan, iż nie o propagandę 
nam chodzi, lecz o nawiązanie ducho- 
wego kontktu między obu kultu- 
rami. 

Jakkolwiek władze uniwersyteckie 
posiadały duże początkowo zastrzeże 
nia względem naszej inicjatywy, zgo 
dziły się nakoniec, na powołanie pro- 
fesora Polaka pod warunkiem, że Po 
lonja amerykańska słinansuje tę ka 
tedrę. Dzięki energji adw. Artura 
Kościńskiego prezesa gminy nr. 15 
Zw. Nar. Pol. zdołano zebrać w krót- 
kim czasie przeszła 4.006 dolarów. W 
ten sposób z inicjarywy prywatnej, 
gdy akcja Polskiej Rady opieki społe 
cznej nie zrealizowała całkowicie, za 
mierzeń, — przy pomocy „Rekordu“ 
i ipo droga składek publicznych 
zabezpeczono istnienie katedry w 
pierwszym roku. Zwrócono się do u- 
niwersytetu Jagiellońskiego z proś- 
bą o wskazanie kandydata, a ten zale 
cii przebywającego wiuśnię na stu- 
djach w Londvnie dra ludeusza Mi- 
tanę, który teź katedrę ię jedyna ka 
tedrę historji i literatury polskiej w 
Ameryce objął. 

Obecnie dzięki adw. Art. Kościń- 
skiemu gronu 40 obywaieli polskiowo 
pochodzenia składa corocznie po 100 
dolarów t w ten sposób opłaczne są 
koszta, związane z istwienicm tej ka- 
tedry. 

Wyniki pierwszych dwu lat są bar 
dzo pokrzepajace. Prof. Mitana po- 
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siada przeszło 60 słuchaczy, w poło- 
wie rekrutujących się z studentów 
połskiego pochodzenia, w polowie z 
studentów różnych narodowości. Wy 
kłady jego cieszą się wielkiem uzna- 
niem zarówno wśród studentów, jak 
i władz akademickich., Przekonano 
się, iż nie chodzi o jakąś specjalną 
propagandę, ale o pokazanie warto- 
ści tysiącletniej kultury polskiej. Stn 
denci ogłaszają drukiem rozprawy o 
łrydjonie, o Słowackim, o Pnn Tade 
zz 


Największe zwany na święcie. 


MIŃSKI DZWON 7 SERCEM DZIEWICY. 


Największym dzwonem był dotych- 
czas słynny dzwon na Kremlu, ważscy 
4520 cetnarów, który się oborwal i za- 
rył w ziemię w czasie pożaru w 1777 r. 
Irwa on po dziś dzień ua tem samem 
miejscu, albowiem przesąd nie pozwała 
go umieścić w dzwonnicy. Słynny w Eu- 
ropie jest także dzwon w Olomsku, ma- 
jący wagi 558 ctn, w Wiedniu w ko- 
ściele św. Stefana 554 ctn., w Paryżu w 
katedrze Notre Dame 540 ctn. 

Najstynniejszym polskim dzwonem 
jest krakowski dzwon w katedrze „Zy- 
gmuntem* zwany z r. 1720. Ma on 24 sto- 
py obwodu i pokryty jest przepięknemi 
rzeźbami, 

Największy jedmak dzwon na świecie 
posiadać będzie, rozumie się, Ameryka. 
Odłany on został w Anglji. Aby usły- 
szeć jego gigantyczny głos, zjechało się 
do West-Groydon 5090 zakrystjanów i 
dzwonników z całej Anglji. 

Dzwon ten obstalowany został dla no- 
wowybudowanej katedry w Nowym Jor 
ku, gdzie zawiśnie na 100-metrowej wy- 
sokości i stanowić będzie jeden z 62 gio- 
sów zespołu, poruszanego siłą elektry- 
czną. 

Używalność dzwonów w rytuale roz- 
maitych religij sięga zamierzchłej prze- 
szłości. W klasztorach chińskich znaj- 
duja się z bromzu odlane dzwony z 
przed 4090 lat. już księgi Mojżesza 
wspominają o dzwonie odlanym ze zło- 
ta „przy głosie którego arcykapłan od- 
prawiał swe modły. Jako ostatni świa- 
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(Korespondencja własna 


Najbardziej wysuniętem na północ 
miastem jest wyczarowana mocą do- 
lara Longyear - City na Szpicbergu. 
Słynna obecnie z tego, że w niej o- 
gniskuje się jeden z ośrodków akcji 
ratunkowej dia rozbitków „ltalji”. 
polarne spacerowały, dźwignęli Ame 
rykanie wśród Śnieżno - lodowej pu- 
styni miasto, którego Światia ele- 
ktryczne odbijają się nocą błyszczą- 
cym tysiącem refleksów w WODE 
lodowatych. Stacja radjoiskrowa tła- 
czy to miasto i jego mieszkańców z 
cywilizacją i resztą świata. Ludność 
Longycar - City otrzymuje codzień 
gazetę telegraficzną, którą wydaje 
kierownik radjostacji; jest to pisany 
na maszynie arkusz, rozdawany bez- 
płatnie mieszkańcom. 

Ilomgyear - City składa się prawie 
cała z dwupiętrowych baraków. zbu- 
dowanych z nieobrobionych kloców 
drzewa. Posiada jednak kanalizację, 
wodociągi i światło elektryczne. lest 
to zapewne najzdrowsze miasio na 
świecie: bakcyte nie moga się utrzy- 


mać w temperatyrze podbiegunowej ` 


i na skałach lodowych. Lekarze mają 
tu mało do roboty. 

Na tej, "łośnej dzisiaj, wyspie zi- 
muje stale około 1.000 ludzi, przeważ 
nie Norwegów, którzy czują się do- 
brze w tym mroźnym klimacie pod- 
biegunowym. Robotnicy mieszkaja 
w Longyear - City w domach bara- 
kowych, gdzie niec zbywa im na mi- 
czem. prócz luksusu miejskiego 


Tam, gdzie dotąd tylko niedźwiedzie | 


uszu, wczuwają się w ducha polskie- 4 
go, pochłaniają bogactwo koka F 
polskiej z uwielbieniem, dziwiąc się, 
że dotąd o tytanach myśli i ducha 
| nie nie wiedzieli. Rośnie tak zainte- 
; resowanie kulturą polską zarówno 
| wśród Amerykanów, jak i osób pol- 
ł 
i 
t 


skiego pochodzenia, a każdy student 

staje się w ten sposób mimowolnym 

i zdecydowanym przyjacielem Rze- 
; czypospoliiej, znawcą naszej histo- 
cji, A RE i literatury. 


j dek dawno zaginionej kultury, jako 
smutna pozostałość po olbrzymich świą- 
tyniach birmańskich pozostał nk pia- 
szczysiym brzegu Irrawaddy prastary i 
przepiekn dzwon. 

Umieszczony na nim nim napis i szla- 
chetna forma oraz wspaniale wykonane 
ozdoby świadczą o wysokiej kulturze 
tego narodu w czasach, kiedy sztuka 
lania dzwonów nie była w Europie zu- 
pelnie jeszcze znana. Stara świątynia w 
pobłiżn Kantonu posiada dzwon, które- 
go wysakość dosięga 8 mtr.; opatrzony 
on jest napisem, głoszącym, iż sześciu 
ludzi poniosło śmierć przy jego odlewa- 
niu. Na północ od Pekinu w Laotse po- 
<iróżnik francuski Jean Deleffale spot- 
kal olbrzymi dzwon z następującym na- 
pisem: 4 

„Szesnaście razy musiał mnie przele- 
wać Fuenwu, albowiem usta moje nie 
mogiy wydać tego czystego dźwięku, co 
raduje serca sprawiedliwych, a dusze | 
grzeszników o drżenie przyprawia. Już | 
Syna Nieba (cesarza Chin) ogarnął 
gniew, a mistrza mego zwątpiemie. Wów 
czas rzuciła się urocza Ophisan, córka | 
Mistrza, w płomienny chaos, w którym | 
trwalem i przeczyste ciało dziewicy da- | 
ło mi czysty głos. Słońce łaski Syna Nie- ! 

ba eświeciło znowu Mistrza. A widomy 

| 


aa KZADRDWAEWE 5 | 


W O A 


znak jej, to nszlachcenie go do piątego 
pokolenia wstecz. Córa jego, której du- 
szę przyjął na łono swe Wszechmogący, 
ogłoszona została jako święta”. 
l 
, 


Zórawsze miaSio na Święcie 


LONGYEAR - CITY 


NA SZPiICBERGU. 
„Kurjera Zachodniego“). 
Oslo, w lipcu. 


Dwie szkoły i keściól wznoszą się na 
jedym placu miejskim. Władzę cy- 
wilną reprezentuje tu i sprawuje 
komisarz rządowy norweski. Komu- 


| nikacja morska między Szpicbergiem | 
ja koatyneniem może się odbywać 
tylko od maja do września. Pozaiem 
wyspa jest odcięta przez lody i kry 
hermetycznie od reszty Świata. Dzi- 
siaj radjostacja szpiebergeńska wy- 
syła w Świat emocjonujące wszyst- 
kie kraje wiadomości o losach wy- 
prawy Nobilego. Z mroku zwyklego 
zapomnienia, odosobnienia i ciszy 


północnej wyrwała Szpicberg i jego 
osadę katastrofa wyprawy włoskiej 
i zwróciła uwagę całego Świata na 
ten najbardziej na północ wysunięty 
posterunek -«cvwilizacji ludzkiej. 


TNP. 
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ruzymałl ze wżylędu na wyśmienity gatunek 
| złoty medal na Wystawie (łospodarczo-Ipoży- 
wczej w Katowicach. 
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Rahbek pracy foiskiej na wychodźetwie 


POLSKIE MIASTO W AMERYCE. — KRZEWIENIE KULTUTRY POLSKIEJ. 
NARODOWA DZIENNIKARZY. — 


OFIARNOŚĆ WYCHODŹ-CTWA. — PRACA SPOŁECZNO » 
WETERANI. — ZGODA DLA DOBRA POLSKI. 


Obesmie — również dzięki ofiarno 
ści spolecznej — powstaje przy kate 
drze prof. Mitany bbljoteka polsku: 
Pieliminowano na razie 400 dolarów: 
Mamy nadzieje, że myśl utworzenia 
polskiego działu w bibljotece uniwet 
syteckiej znajdzie ież przychylny © 
dźwięk w Polsce. 

— Przypuszczam. że wydawcy na 
si i autorzy będa pamiętali o tej Di- 
bljotece. Jaki jej adres? 

University of Wiehigan. Amm 
Arbor, Mich U. S. A. Prof. Tadcust 
Mitana. 

— Mimo scysji, odchylań na grun 
cie roboty spolecznej i narodowej W 
Ameryce — mówi dalej red. Bałdy 
ga — wieje wiatr zgody i szukamy 
porozumienia w dziedzinie progra- 
mowej roboty iniensywnej na rzec 
państwa polskiego i Ściślejszego koi 
taktu z macierzą. Uwvydatnia się 19 
także w prasie polsko - ameryka: 
skiej, w której coraz mniej amim: 
zji. Zdążamy do  zcszeregowania 
dziennikarstwa polsko - amerykańe 
skiego, by wvdainic pracować na 
rzecz polskości. 
Brać dziennikarska za morzem i ci 
ktorzy rozumieją doniosłość konta: 
ktu z Polski żywią żal do starego kra 
ju. że nie zastanawiają się tu nad 
praktycznomi drogami wymiany 
wspólnej myśli. Wychodźłwo zdaje 
sobie sprawę z lego, że po entuzja* 
stycznym wysiiku „NAŃ | wojną, % 
czasie wojny i po niej — dzisiaj na- 
stał moment nie entuzjazmu lecz kon 
sekwentnej i planowej roboty. Pa- 
nuje przekonanie. że poza czynnika 
mi rządowego wysiłku przed wojną 
czasu wojny i po niej — nasłał dzi- 
siaj okres nie cniuzjazmu a wytęże: 
nej, konsekwentnej i pozytywnej 
działalności — snuje wśród nas prze 
konanie, iż poza czynnikami rządo” 
wymi pierwsze skrzvpce dostać się 
winny w tej pracy tak oraczom na ni 
wie dziennikarstwa w Polsce, jak i 
w Ameryce. Dziennikarze winni zbli 
żyć te dwa kontvnenty i zadzierż- 
guąć mocne węzły współdziałania po 


miedzy macierzą i pomiędzy wy- 
chodźtwem. 

Wierzę, że to nastapi. 

— l ja wierzę — nadmiemam. — 


Czy nie bylby kolega łaskaw poin- 
formować naszą opinję o Stowarzysze 
niu Weteranów? 

— Powstało ono w r. 1920-ym. Li- 
czy dzisiaj kilkanaście tysięcy człon 
ków. Wyehodząc z zalożenia, że po 
spełnieniu służby dla Polski w szere 
gach armji, przychodzi teraz kolej 
na równie wazną słuzbę dla Polski 
Stowarzyszenie chce ją pelnić na po 
lu narodowem i społecznem, zwłasz- 
cza na wychodźtwie, które tak świe- 
tny dało przykład swego oddania się 
macierzy przez stworzenie jedyncj 
armji ochotniczej, będąc gromadą 
oddziełoną od pnia macierzystego ty 
siącami mil. 

Jako byli wojskowi pozostajemy 
zdala od polityki. Meliśmy trzech wo 
dzów: generała Archinarda, genera- 
ła Hallera i najdłużej marszałka Pił 
sudskiego. Z jednaką czcią odnosiły 
się do wielkich mężów Polski, bez 
względu na to, czy to będzie mistrz 
Paderewski zy marszałek Piłsudski. 
Stowarzyszenić chce stworzyć neu- 
tralny grunt w Ameryce i na tym 
gruncie pracować dla chwały Polski ` 
i dła dobra wychodźtwa polskiego. 

Co do prac Stowarzyszenia, to poza 

racami ideowemi niesie ono potrze- 
ujacym zapomogi. wydaje miesię- 
cznik „Woełeran”. a dla inwalidów 
swych utrzymuje w Polsce majątek 
Kuligi na Pomorzu. W tym roku po 
ostatniem zjeździe zarząd Stowarzy- 
szenia został przeniesiony z Chicago 
do Detroit. 

W sprawach Stowarzyszenia poja- 
dę z Polski do Francji, gdzie mam 
pewną misję do spełnienia. p 

Podziękowałem rozmówcy za tyle 
ciekawych dla nas informacyj, W 
przeświałezeniu iż przyczynią się 0- 
ne do zadzierzgnięcia żywszego kon - 
taktu naszego z wychodztwem. 


H. W. 
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|  Gzakne. 
Nad Bałtyk. 


Tym, którzy 
aglębiak” do polskiego morza. 


Z 


I adrówcie Bałtyk od nas, pokłon złóżcie 
Na „JCIE bursztynowe * złoża, Ą 

T z zpałonym bowiem serca ruszcie 
Ssknofy wielkiej do polskiego morza. 


po. tych dostojnych. ogroninych opali, 
rym się niebo pogodne spowiada 
| któ, tajemnej. a kuszącej dali. 

| “Ora po polsku bluzgotaniem gada. 


| Wiedzcie mu tam, że nas miljony 
|. "raniają wiatry, idące od morza... 
| p 
E 


ozdrówcie Baltyk, złóżcie mu pokłony 
tcałujcie bursztynowe złoża. * 
t W. 


Marmer 


. Siraiay m Morawad. 


f WRAŻENIA Z WYCIECZKI 


| DO BRNA. 
| Przed kilku dniami podaliśmy 
| Wiadomość o pobycie delegacji 


strażaków z Zagłębia w Pradze 
czeskiej i w Brnie na Morawach. 
dbecnic otrzymaliśmy szczegóły 
| tej wycieczki. (Przyp. Red.). 
|. śarówno w celu zwiedzenia wysta- 
PSY kultury i sztuki, jak i w celu 
Zięcia udziału w zjeździe straży po 
nych Związku morawskiego w po 
jtotnej drodze z Pragi zboczyliśmy 
P stolicy Moraw miasta Brna. W 
lad wycieczki wchodziło 6 insiru- 
porów Związku kieleckiego. inspe- 
Mor oraz członek Zarządu Związku 
f „eckiego p. Wł. Wcinberger. 
 Powitani przez delegatów Związku 
Prasy na dworcu odrazu odczuliśmy 
tdoczny nastrój i niezmiernie dużo 
sczliwości. Z dworca udaliśmy się 
A rynek, gdzie według programu 
f lay, się zgromadzić wszystkie stra- 
A dla obserwacji próbnej akcji ra- 
„Mkowej, wykonywanej przez stra- 
€ m. Brna i okolicy. Na trybunie 
(Wiłaly nas władze Związku moraw 
Miego oraz przedstawiciele samorzą 
U powiatowego i krajowego. Po za- 
|| nieniu się trybuny przedstawicie 
| M miejscowych stowarzyszeń i 0- 
„Grami straży — komendam zjazdu 
| „Ygłosił przemówienie, witając dele 
cje polską. 
Jdpowiedział krótko, lecz serde- 
„ie insp. Drzewiecki, zaznaczając, 
* Jakkolwiek nie jesteśmy oficjalną 
ieprezeniacją polskiego strażactwa 
„jednak mamy upoważnienie od 
O teprczemacji do wyrażenia bra- 
19m po toporze z Moraw. pozdrowie 
| od polskiego strażaciwa. 
4) tem większą radością wyciąga- 
| E dłoń na powitanie, że obecność 
| Sza tuiaj nic jesi przypadkowa. U 
„Ślnie zboczyliśmy z drogi, aby 
s poznać w waszych siedzibach, 
yz zdajemy sobie sprawę jak bar- 


| 


l 


} TA to wplywa na zacieśnienie wę- 
jów przyjaźni. Zbliżenie się korpo 


Ey] przyczyni się do ściślejszego 


| tas S : f 
„ Poleniu bratnich narodów pod 
; śględem gospodarczym.  Obserwu- 


a€ Wasze prace na polu pożarnictwa 
| Hoy przyswoić sobie to, co u was 
p," wyżej i wzamian chcemy poinfor 
| p WAĆ o naszych postępach w dziedzi 
| - obrony przed kłęską pożarów”. 
fla zakończenie mówca wzniósł o- 
| MAL na cześć strażactwa morawskie 
|-* Krótkie to przemówienie dwa ra- 
ko przery wano oklaskami wzbudziło 
Ak tzjastyczne okrzyki na cześć Pol- 
Mh l Strażactwa polskiego. 

Wwa; Przep rowadzeniu akcji ratunko 
x] 1 defiladzie taboru węskładzie 22 
a chodów i 20 wozów udaliśmy się 


ve Z Wiedzenie remizy straży zawodo 
mh gdzie objaśnień nam udzielał z 
„enia magistratu inż. Wolf, 
ski towarzystwie naczelnika ziem 
R dr. Swetlika i kilku członków 
| azku po posiłku udaliśmy się na 
i ag zeme wystawy strażackiej, 
y "© oglądaliśmy również samocho- 
Nię; | sikawki motorowe produkcji 
| cj |Scowej wyiwórni, poczem poje- 
wę śmy zwiedzić wspaniałą wysta 
P uliury i sztuki. 
p - Nrówczym mozołem i dużym na 
MALL pracy przygotowana wysta- 
tia wymaga specjalnego sprawozda- 
Żyd, ze względu na pouczające cele i 
"sog Nawet powierzchowne zwie 
Iwo e pozwoliło nam dużo zaobser 
| tej ać i pogłębić swe wiadomości w 
4 Ziedziarie. 


+ 


| 
| 


dzis odjeżdżają łodzią 


| R Nr. 193. i 


Wieczór spędziłiśmy w niezmier- 
nie serdecznym nastroju w towarzy- 
stwie miejscowych działaczy pożar- 
nych, inłormując się o miejscowej 
organizacji pożarmiczej i zastosowa- 
nia postępu technicznego. 

Wykorzystując swój pobyt na Mo- 
rawuch, następnego dnia wzieliśmy 
udział w wycieczce strażackiej do 
światowej sławy grot stalagmity- 


czmo-stalaktystycznych. I tu na każ- Í 


dym kroku doznawaliśmy opieki i 
korzystaliśmy z przywiłejów gości 
od wszystkich uczestników. 

To też zwiedzanie Moraw i organi 
zacyj strażackich wywarło na nas 
bardzo sympatyczne wrażenie pozo- 
stawiając niezatarte wspomnienie 0 
uprzejmości Morawian. 

Józef Drzewiecki 
inspektor Związku straży poż. 
województwa Keleckego. 


Nad polskie morze 


POPŁYNIE DZIŚ „ZAGŁĘBIAK:*. 


W ub. niedzielę odbyło się uroczyste 
poświęcemice łodzi Ligi morskiej i rzecz- 
nej w Sosnowcu p. n. „Zagłębiak“. 

Dziś „Zagłębiakiem* wyrusza z przy- 
stani na Czarnej Przemszy do- morza 
polskiego sześciu zuchów, członków Li- 
gi morskiej i rzecznej. 

W wycieczce biorą udział pp.: Ale- 
ksander Gruner, kierownik wycieczki 
przy sterze, Gwidon Nowacki, Sienkie- 
wicz, Józef Bednarski, Kazimierz Błe- 
szyński i Józef Wieczorek z Grodźca. 

O godz. 9 rano odbedzie się zbiózka 
uczesników wycieczki poczem udadzą się 
omi do kościoła po błogosławieństwo, a 
około godziny 10 wyruszą w dół Czar- 
nej Przemszy. 

Czas trwania wycieczki obliczony jest 
na 16 dni, wobec jednak panujących u- 
pałów i braku wiatru okres ten może się 
o kilka dni przedłużyć. 

Rejs „Zagłębiaka” będzie następują- 
cy: pierwszy stop w Nowym Bieruniu, 
drugi — Kraków, potem Korczyn, San- 
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| wek, Toruń, Bydgoszcz, Świecie, 


domierz, Puławy, Karczew, Warszawa, 
Wyszogród, Świniary, Płock, Włocła- 
Gru- 
dziądz, Tczew i wreszcie morze polskie. 

Łódź zaopatrzona jest w trzylampowy 
aparat radjowy, pozatem posiada duży 
reflektor, żagiel 14 m. kw., koła ratun- 
kowe, 6 wioseł, kotwicę i wiosło rzecz- 
ne. 
Naszym dzielnym wioślarzom, propa- 
gatorom idei ukochania morza polskie- 
go, życzymy serdecznie wielu miłych 
wrażeń w drodze do brzegów Bałtyku. 

Liga morska i rzeczna w Sosnowcu 
sklada za naszem pośrednictwem podzię 
kowanie Radzie zjazdu przemysłow- 
ców górniczych za ofiarę 400 zł. na 
nzecz Ligi w dniu poświęcenia łodzi, Ma 
gistratowi sosnowieckiemu za ofiarę 100 
zł., oraz tym wszystkim, którzy się swą 
ofiarnością przyczyniłi do zorganizowa- 
nia wycieczki załogi „Zagłębiaka 


Kronika Zagłębia. 


KALENDARZYK. 


Uziś Rorłanie Apostoł. 
15 =ijutro M. B Skzaplerznej. 
Wsch, słońca 3 m, 33. 
ALGAZIELA 


Zach. 19 m. 49 
Kinoieatry w Sosnowcu 


cw « amona 
grają dzisiaj: 


Kino „Zagłębie“ — „Szalona Lola“ — 
(Droga do piekła). 

Kino „Momus* — „Czarny Pirat“ 
oraz na scenie: Rim - Rom. 

Kino „Sfinks”” — „Handłarze zy- 


wym towarem“. 


X TRAMWAJE ELEKTRYCZNE wczo- 
raj ruszyły z Sosnowca do Szopiemic, 
skąd można się dostać trawmajami ślą- 
skiemi do Katowic. Zwraca uwagę fakt 
małej ilości przystanków. W Sosnowcu 
jest ich załedwie dwa: u wylotu ul. So- 
bieskiego krańcowy przystanek 1 na 
moście na Brynicy. Niezrozumialą dla 
nikogo rzeczą jest brak przystanku przy 
ul. Wiejskiej, gdzie zbiegają się trzy 
ulice i gdzie ruch jest znaczny. Przypu- 
szczamiy, że dyrekcja tramwajów ma- 
prawi to niedopatrzenie. 


X „TYGODNIK ZAGŁĘBIA*. Ukazał 
się mr. 2 „Tygodnika Zagłębia” poświę- 
cony aktualnym zagadnieniom gospo- 
darczym. W drugim numerze omawiane 
są szczegółowo kwestje podatkowe w odl- 
niesieniu do miejscowych warunków, 
dalej: sprawy rzemieślnicze, miejscowa 
kronika gospodarcza, ze świata, kalen- 
darzyk podatkowy itd. Całość ujęta w 
sposób staranny! wygląda bardzo intere- 
su jąco. 


X NACZELNIK WIĘZIENIA SLED- 
CZO -KARNEGO w Sosnowcu p. Giel- 
uiewski wyjeżdża na czterotygodniowy 
urlop wpoczynkowy z duiem 15 lipca r. 
b. Zastępować go będzie p. Zygmunt 
Nowicki, 


X DZIŚ WIĘC ODBĘDZIE SIĘ poświę- 
cenie odnowionej targowicy trzody 
chlewnej i bydła w Sosnowcu przy ul. 
Teatralnej. Uroczystość rozpocznie się 
mszą Św. o godz. 9 i pół rawo, poczem 
odbędzie się poświęcenie targowicy, a 
następnie skromne przyjęcie dla zapro- 
szonych gości. Szczegółowe sprawozda- 
nie z uroczystości oraz © urządzeniu tar- 
gowicy podamy w numerze jutrzejszym. 


e 


Niezwykła uroczystość 
W STRZEMIESZYCACH. 

W dniu dzisiejszym parfjanie 
strzemieszyccy obchodzić będą uro- 
czyście 350 rocznicę święceń kapłań- 
skich swego ukochanego Duszpaste- 
rza ks. prałata M. M. Rogóyskiego, 
kapłana znanego nam wszystkim, 
ponieważ całe swe życie kapłańskie 
strawił w pracy na terenie naszego 
Zagłębia, jako długoletni prefekt 
szkół w Sosnowcu, a potem proboszcz 
w różnych parfjach Zagłębia. 

Szczegóły uroczystość podamy w 
najbliższym czasie. 

Do serdecznych życzeń, które po- 
płyną z wielu stron pod adresem zac- 
nego kapłana i obywatela, dołącza 
się również redakcja „Kurjera Za- 
chodniego“, życząc ks. prałałowi Ro- 
góyskiemu jeszcze długich lat pracy 
na niwie uszlachetniania serc i umy- 
słów ludzikch 


X WALNE ZEBRANIE TOW. RZE- 
MIEŚLNICZEGO W SOSNOWCU. W 
dniu 29 bm. w niedzielę o godzinie 5 po- 
południu w pierwszym terminie, a o go- 
dzinie 4 w drugim terminie bez wzglę- 
du na ilość przybyłych, odbędzie się 
walne zebramie członków Towarzystwa 
rzemieślniczego w Sosnowcu, w lokalu 
przy ul. Jasnej nr. 26 (Dom ludowy). 
Porządek dzienuy: odczytanie protokó- 
łu z ostatniego walnego zebrania, spra- 
wozdamie z działalności zarządu Tow., 
sprawozdanie kasowe, sprawozdanie ko- 
misji rewizyjnej, wybory zarządu Tow., 
wnioski zgłoszone wa piśmie na 7 dni 
przed zebraniem. 

X EGZAMIN WSTĘPNY NA I KURS 
SEMINARJUM Naucz. Męskiego w Da- 
browie Górn. odbędzie się dodatkowo 
po wakacjach (od 51 sierpnia). Jest je- 
szcze 20 miejsc wolnych. Podania przy j- 
muje kancelarja seminarjum do 50 sier- 
pnia rb. 4004 
X ZAGINIENI. 11 b. m. opuścił dom oj- 
cowski 12-letni Paweł Stachula (Robo- 
tnicza 15) i dotychczas nie wrócił. Oj- 
cicc zaginionego Antoni Stachula zwró- 
cil się do policji z prośbą o odszukanie 
swej latorośli. Z podobną prośbą przy- 
byt do policji Józeť Galicki z Sosnow- 
ca Kuźnica 29, którego syn 15-letni Ed- 
ward wyszedł z domu tego samego dnia 
i dotychczas nie wróci. 


SDZDCZDZZĄĘŚCH 


Popierajcie L. 0. P. P. 


KURJER ZACHODNI Niedziela, 15 lipca 1928 roku. 
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I najmilszą twarzyczkę B 


zniekształcają 


FP IEC 


i plamy wątrobiane 
JĄ] To też użyć trzeba 


Leschnitzera 
Maść i Mydła 


Niezwykle skuteczne działanie tych 
naukowo wypróbowanych prepara- 
tów istotnie cię zadziwi 
W aptekach i drogerjach maść 3.15, 
mydło 2.30, Gdzie niema, wprost u fir- 
my Aptekarz Drance i S-ka Bielsko, 


L dziatalnosci żeńskiej szkoły rzemiosł 


TOW. SZKÓŁ ŚREDNICH W 
SOSNOWCU. 


Otwarcie i poświęcenie żeńskiej szko- 
ły rzemiosł -w Sosnowcu adbyło się w 
dniu 1 kwietnia 1927 r, Prowadzony był 
narazie tylko dział introligatorski na 
który uczęszczało 11 uczenie. Przez 
pierwsze 5 miesiące t. zn. od 1 - 4 - 27 r. 
do 28-0-27 r. zdążyły uczenice nauczyć 
się solidnej oprawy ksiażek, robić albu- 
my i notesiki. 
Po wakacjach liczba uczenie wzwosła 
do 40. Otworzono też więcej działów, a 
mianowicie: dział szewski, kamaszniczo- 
galanteryjny i modmiarsko czajiniczy. 
przez 1 r. nauki, dział szewski skorzystał 
uość dużo, gdyż każda z uczenie potrafi 
zrobić buciki i pantofle. Z działu kama- 
szniczo-galanteryjnego potrafią uczeni- 
ce robić cholewki, pudełka rozmaite do 
manicure, do robót, biżuderji itp., ieoz- 
ki na listy, portfele, portmonetki i to- 
rebki damskie. 4 działu modniarskie- 
go umieją uczenice robić kapelusze, zna 
ją rozmaite hafty i roboty włóczkowe. 
Jest to dopiero początek, gdyż cały 
kurs nauk. trwa 5 lata. Szkoło ta należy 
do Ściśle zawodowych szkół. Lekcje te- 
oretyczne odbywają się 2 razy w iygod- 


niu i trwają 7 godzin. Celem tejże 
szkoły jest: wytrącić handel i prze- 


mysi z rąk żydowskich. bo do tej pory 
tylko żydzi mają rozmaite magazyny 
mód, pracownie kamasznicze, czapnicze 
i wiele innych. Szkoła ta jest społeczną, 
założomą przez ks. kan. Franciszka Ra- 
czyńskiego. - Uczenicom zamiejscow yin 
przypada prawo do ulgowych biletów, 
a córkom kolejarzy do b. korzystnych 
warunków, gdyż kolej za nie opłaca 
wpisowe. 

X O WODĘ. Mieszkańcy placu 5 Maja 
w Będzinie nadesłali nam hst następu- 
jący: Dawuiej na placu 3 Maja istniała 
studnia, zaopatrzona w ręczną pompę. Ź 
uwagi ua to, iż ręczne czewpanie wody 
było dość uciążliwe, a pozatem Magi- 
strat chciał doprowadzić do odpowied- 
niego stanu cały płać, rączną pompę 
skasowano, urządzając natomiast po bo- 
kach placu 1. zw. wytryski, do których 
woda doprowadzona jesi za pomocą mo 
toru ze starej studni. lnowacja okaza- 
ła się praktyczna, gdyż dzięki skasowa- 
niu studni, na całym płacu urządzono 
kwietniki, a następnie czenpiący wodę 
uwolniemi zostali ad uciążliwego pom- 
powania, bowiem w wytryskach otrzy- 
mywało się wodę za pomocą naciśnię- 
cia rączki. Niestety, wygodne: to urza- 
dzenie trwało niedługo. gdyż skutkiem 
jakiegoś defektu woda w wytryskach 
sączy się bardzo słabo, co wywołuje o- 
gólne niezadowolenie, a następnie na tle 
tem powstają między czerpiącymi wodę 
ustawiczne kłótnie, a nawet bójki. Gdy 
dawniej przy ręcznej pompie nie było 
ogonków, obecnie przy  mechanicznem 
dostarczaniu wody przy wytwyskach sto 
ją po całych dniach gromady ludzi, nie 
mogąc doczekać się nabrania wody. Ź 
uwagi na to, iż w wodę ua placu 5 Ma- 
ja zaopatruje się niemal połowa ludnoś 
ci Będzina, mamy nadzieję, iż Magi- 
strat doprowadzi wytryski do należyte 
go stanu i usunic bolączkę, dającą się 
ludności mocno we znaki. 


X POŻAR W TUCZNEJ BABIE. W no- 


i 1 i 
"cy z ub. piątku na sobotę we wsi lucz- 


na Baba gminy Łosień z nieznanych do 
tychczas przyczyn wybuchł pożar. Spło 
neły trzy stodoły: Jana Przybyły, Kazi 
mierza Białasa i Tomasza Puiaka. Stra- 
ty wymoszą około 11000 zł. | 

X ZGON SAMOBÓJCZYNI. Zairuta e- 
sencją octową, lłelena Lepiarz którą zna 
leziono w zbożu na polach pogońskich, 
zmarła w szpitalu Kasy chorych na Le- 
piaukach. 
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Echa „Swięta igtniezego” 
W DNIU 17 CZERWCA R. B. 


Zarząd Komitetu miejskiego L.O.P.P. 
w Sosnowcu podaje do wiadomości wy- 
niki imprezy tj. „Święta lotniczego” w 
dniu 17 czerwca rb., a mianowicie: ogó- 
łem z zabawy w pauku sieleckim uzy- 
skano zł. 5.773.352 gr., wydatki związane 
z urządzeniem zabawy zł. 1.049 52 gr.„ 
zysk netto zł. 2.723 80 gr. Kwesta ulicz- 
na w tymże dniu dała zł. 871.10, wydat- 
ki zł. 28.10 , dochód netto zł. 845, 

Podając powyższe do wiadomości za- 
rząd Komitetu składa gorące podzięko- i 
wanie dyrekcji Towarzytswa sosno- 
wieckiego i dyrekcji fabryki Hulczyń- 
skiego za udzielenie bezpłatnie orkiestr. 
Pp. dyr. Żukowskiej i dyr. Pirszlowej 
za łaskawą czynną pomoc w czasie za- 
bawy. Dyrekcji firmy „Dietel” za prze- 
słone zamiast kwiatów zł. 25, pp. dyr. 
Cimoszkom za przesłane zamiast kwia- 
tów zł. 25, dyrekcji firmy C. G. Schön 
za kwiaty na zabawę, panu Zygmuntowi 
Zewadzkiemu za ofiarę w czasie zabawy 
zł. 30, panu dyrektorowi Mazurowi u- 
przejmie dziękujemy za pomoc w zorga- 
nizowaniu zbiórki, pp. Kamińskiej, Pe- 
rzanowskiej, Tryburcy, Osieckiej, Kie- 
purowej, Rómasowej, Kaczmarczykowej 
St. Stefamji, Warszawskiej, Stachlew- 
skiej, Majewskiej, pp. Walewskim, naw- 
kównej, Frankowej oraz wszystkim, 
którzy dopomogli czynnie w urządzeniu 
„Święta lotniczego w dniu 17 czerwca 
rb. składamy serdeczne podziękowanie. 

Zarząd Komitetu. 


X ZAGINIĘCIE CHŁOPCA. 14-letni 
Edward Natkaniec, zamieszkały przy ro 
dzicach przy uł. Koszelewskiej 6 w Bę- 
dzinie, wyszedł w ubiegły piątek rano z 
domu i dotychczas nie wrócił. Zaniepo- 
kojeni rodzice zwrócili się z prośbą o 
pomoc w odszukaniu chłopca do policji, 
gdyż zachodzi obawa czy nie padł om 
ofiarą jakiego wypadku. 


W ostatnim czasie pojawiły się zno- 
wu na rynku różne środki do prania, 
które pod nazwą jak „Radiol“, „Ra- 
dium”, „Rado! „Ridol“ etc. mają na 
celu wprowadzenie w błąd publiczności, 
przekonanej, iż nabywa znany jako sku 
tecznie działający środek do prania 
„Radion“, wyrabiany przez firmę 
„Schicht” Sp. Ake. 

Zaleca się zatem Paniom Gospody- 
niom, które używają „Radion“ do pra- 
nia, aby przy zakupach przekonały się 
uprzednio, czy otrzymują prawdziwy 
„Radon ”, Oryg ginalua paczka „Radio- 
nu” (zuwartość 250 gr.) jest koloru ciem- 
no - granatowego z żółtemi promienia- 
mi w prawym górnym rogu oraz napi- 
sem: „Sam pierze”. 

lone Środki, jak np. wyżej wspomnia- 
ne, mie są wyrabiane przez firme Schicht 
i zachodzi obawa, że są one produktem 
małowartościow ym. 5989 


x NIESAMOWITE AWANTURY. W 
każdą sobotę odbywa się w jakiejś 
miejscowości na Śląsku targ, na który 
wybierają się różni sprzedawcy z róż- 
nych stron. Do jednych z takich sprze- 
dawców należą włościanie ze wsi poło- 
żonych ekoło Czeladzi, którzy zbywają 
na tych targach mleko. Udający się na 
targ wiościanie zachowują się skanda- 
licznie, przejeżdżając przez ulice Cze- 
ladzi, bo częstokroć nie wybije jeszcze 
1 godz. po północy, a już słyszy się pod 
oknami domów najdziksze nieraz wrzas 
ki sprzedawców, odwożących mleko na 
targ. Należałoby, aby miarodajne czyn- 
niki zajęły się tą sprawą i załatwiły ją 
w myśl życzeń zainteresowanych, boć 
trudno przecież dopuścić, by całą Bożą 
noc mieszkańcy Czeladzi przysłuchiwali 
się wrzaskom furmanów. Wrzaski te do- 
slownie zaczynają się o godzinie 12 — 
1 po północy i trwają do godz. 6 rano. 


X TRAGICZNY WYPADEK, W ubie- 
gly piatek wieczorem zdarzył się w 
Czeladzi tragiczny wypadek, którego o- 
fiarą padł niejaki Budniewski z Czela- 
dzi (Węgsroda). Owego dnia Budniewski 
przechodził obok swego domu na ulicę 
Węgroda i w pewnej chwili usłyszał za 
sobą sygnal ostrzegawczy automobilo- 
wy. Ponieważ szedł prawą stroną uli- 
cy. po usłyszeniu sygnału przeszedł na 
lewą, dając tym sposobem możność wy- 
mimięcia. Aliści szofer prawdopodobnie 
wskutek nieuwagi, całą siłą impetu na 
jechał na B. Budniewski dostał się pod 
koła maszyny. które wlokły go kilkanaś 
ae kroków. Po przewiezieniu nieszczę- 


| 
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śliwego do szpitala Kasy chorych w Cze , dzi 


ladzi okazało się, że B. odniósł b. poważ 
ne obrażenia «ciała i stan jego bu- 


obawy o życie.  Nicostrożnym 


szofercm, jak się okazało był Tomasz 


Cichy z Sosnowca (Florjańska 21). 


Da popiętienia wiedzy rzemieślniczej 


SPECJALNE KURSY PRZY SZKOLE GÓRNICZO - HUTNICZEJ W DĄ- 
BROWIE. 


Kwestja tzw. oświaty pozaszkolnej 
t. j. umożliwienie kaędemu zdobycia 
nauki bodaj w zakresie 7 klas szko- 
ły powszechnej, została od kilku lat 


całokształt wiedzy w danym zawo- 
dzie. 

Inowacją, przyznać należy, wielce 
pożądaną, jest okoliczność, iż na kurs 


na naszym terenie pomyślnie rozwią | kreślarstwa technicznego przyjmowa 
| ne będą także kobiety. Od kandyda 


zama, zarówno bowiem w miastach, 
jak i w gminach wiejskich czynne są 
odpowiednie kursy, gdzie każdy mo 


że w tym zakresie uzupełnić swą 
wiedzę. 
Natomiast inna, niemniej ważna 


ziedzina, mianowicie dokształcania 
zawodowego tak licznych w ŻZagłe- 
biu ster rzemieślniczych leżała odło- 
giem, gdyż dotychczas nikt jakoś nie 
chciał, czy nie umiał się zająć tak 
ważnem w naszych warunkach zaga 
dnieniem. 

Obecnie z prawdziwem zadowole- 
niem dowiadujemy się, że luka ta zo 
stanie wreszcie wypełniona. Mianowi 
cie, dzięki siaraniom i ujęciu tej spra 
wy w swe ręce, przez | dyrekcję oraz ; 
wać profesorskie państwowej szko | 

górniczo - hutniczej w Dąbrowie, 
da dokształcania zawodowego 
została pomyślnie załatwiona i w 
szkole tej zostaną od 1 października 


| 
| 


i 
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r. b. uruchomione specjalne kursy ` 
dokształcające dla szerokich sier rze ` 


mieślniczych. Narazie uruchomione 
zostaną następujące działy: górniczy, 


elektromonterski, odlewniczy, obrób ' 


ki, metali, obsługi maszyn i kreśleń 
technicznych. Nauka odbywać się bę 
dzie naturalnie wieczorami, od godz. 
6 do 9 wiecz. trzy razy tygodniowo, 
przyczem każdy kurs trwać będzie 
© miesięcy. Poza wiadomościami teo 
retycznemi, będą również praktyczne 
zajęcia w warsztatach szkolnych, aby 


. kursów, 


słuchacze bezpośrednio i własnore- | 


cznie przerabiali wykłady teoretycz- 
ne. zdobywając dzięki temu pewien 


tów na kursy wymagane będą świa- 
dectwa z ukończenia 5 oddziałów 
szkoły powszechnej, względnie wyka 
zamie znajomości pisania i 4 działań 
arytmetycznych, a od kandydatów 
na kurs kreślarski — świadectwo z 
6 oddziałów, ew. 2 klas gimnazjal- 
nych. Na kursy przyjmowani będą 
kandydaci od 1? roku życia i posiada 
jący najmniej jednoroczną praktykę 
w danym zawodzie. Opłata za naukę 
wynosić będzie 5 zł. miesięcznie, przy 
czem dany dział będzie uruchomio- 
ny tylko wtedy, jeżeli zapisze się nań 
conajmniej 20 kandydatów. 

Wykładowcami będą protesorowie 
i instruktorzy państwowej szkoły 
górniczo-hutniczej. 

Tak w najogólniejszych zarysach 
przedstawia się sprawa dokształcają 
cych kursów zawodowych, bliższych 
zaś wyjaśnień i informacyj udziela 
kancelarja wsporumianej szkoły. 

Jest rzeczą niewątpliwą, iż chwale 
bne zamierzenia dyrekcji szkoły gór 
niczo-hutniczej w kierunku umożli- 
wienia sferom rzemieślniczym poglę- 
bienia i należytego wykształcenia za 
wodowego, przyjęte zostaną z uzna- 


niem i cieszyć się będą dużem popar ; 


ciem, jest bowiem rzeczą ogólnie zma 
ną, iż liczne rzesze rzemieślników 
silnie odczuwały brak tego rodzaju 
umożliwia jących im bez 
przerywania pracy i nadmiernych wy 
datków pogłębianie i 
wnego całoksztaitu „wiedzy (w swym 
zawodzie. 


Dole i niedole letniskowe 


ZAGŁĘBIAN NA PODHALU. 


Niezbyt przyjemny, z uwagi na 
stan pogody, odpoczynek mieli urlo- 
powicze, którzy w czerwcu wyje- 
ckali na wieś, a już wręcz godni byli 
pożałowania ci, którzy. udali się do 
podgórskich miejscowości, zwłaszcza 
na Podhale. Latwo wyobrazić sobie 
złość i rozpacz tych ludzi. Zamiast 
znakomitego odpoczynku i wchła- 
niania ożywczego słońca i powietrza 
górskiego, trzeba było siedzieć w 
zamkniętem mieszkaniu i... marznąć. 

Do największej pasji doprowadza- 
ły człowieka komunikaty meteoro- 
logiczne Pima, który przepowiadał 
słabe a SA (osb. i ustalanie 
się pogody, mczasem „zelirek” 
łamał R. "i kto, jak z cebra, 
przyczem dla odmiany co drugi 
dzień padał śnieg lub grad. 

W Zakopanem była w tym czasie 
zaledwie garstka ludzi na wywcza- 
sach. Wog róle daje się zauważyć, iż 
skutkiem pobierania wysokiej taksy 
klimatycznej i _ niewspółmiernej 
zwyżki cen w sezonie, Zakopane za- 
czyna tracić na popularności, stając 
się dostępnem tylko dla ludzi zamoż- 
nych, natomiast większość lokuje się 
w niemniej malowniczych okolicach 
miejscowościach, a dostępniejszych 
dla ich kieszeń. 

Jako przykład można przytoczyć, | 

że kiedy w czerwcu w Zakopanem 
były formalne puchy, w Poroninie 
np. lub Bukowinie już dość trudno 
było znaleźć odpowiednie mieszka- 
nie. 

To samo zjawisko widzi się i w in- 
nych miejscowościach, gdyż ludzie 
przyjeżdżający istotnie na odpoczy- 
nek i zaczerpnięcie świeżego powie- 
trza, nie lubią być zbytnio skrępo- 
wani, no i Iwia część pracowników 
umysłowych musi się liczyć ze wzglę 
dami natury pieniężnej. 

Niedawno w 
nim” był ogłoszony nowy 
opłat, pobieranych w tym 


cennik 
sezonie 


„Kurjerze Zachod- | 
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przez hotele i pensjonaty w Zakopa- 
nem. Otóż należy wyjaśnić, iż do- 
tyczy to tylko znanycii i renomowa- 
nych zakładów, gdyż nie mówiąc już 
o okolicznych pensjonatach zna jdu- 
jących się w odległości 1 lub 2 klm. 
nawet w samem Zakopanem można 
dostać wcale niezły pensjonat za 8 
— 9 zł. dziennie. 

W Poroninie utrzymanie wraz z 
mieszkaniem kosztowało 6 — 7 zł. w 
lipcu 8 — 9 zł. Pokój 50 — 60 zł. 
miesięcznie, a pomieważ wszystko do- 
stanie się na miejscu, wiele rodzin 
prowadzi własne gospodarstwo. 

Dość często słyszy się lub czyta o 
naszych podmiejskich letniskach, w 
rodzaju Sławkowa,» Bukowna, Ołku- 
sza i t. p. zakazanych dziurach, gdzie 
za. niebywałe ceny letnik mieszka w 
izbie, niewiele róż: niącej się chle- 
wa, nękany przez różnego rodzaju 
robactwo, przyczem żywność trzeba 
przywozić z... Zagłębia, gdyż na 
miejscu nic dostać nie można. Jest to 
typ letnisk powiedziałbym CE 
nych“ i dziwić się należy, iż znajdu- 
ją one jeszcze ACAR 

Na Podhale jest tylko dość przykra 
komunikacja, bowiem przejazd z 
Zagłębia do Zakopanego trwa prze- 
szło 10 godzin, lecz lepiej poświęcić 
jedną noc, niż później męczyć ‘się 
cały miesiąc lub dłużej. Jechać naj- 
lepiej pociągami bezpośrednimi z 
Ząbkowie lub Katowice, gdyż w Kra- 
kowie jest rzeczą niezwykle trudną 
dostanie się do pociągu i w sezonie 
rczgrywają się tam  nieprawdopo- 
dobne sceny. 

Malowaniczych i zdrowych miejsco- 
wości na P 
bardzo dnżo, to też radzimy gorąco 
każdemu, kto chce naprawdę odpo- 
cząć i nabrać sił do dalszej pracy. 
aby jec hać w tamte strony, a z całą 
Pea spędzi czas przyjemnie i 
yezwzględnie taniej, niż w „naszych ” 
cuchnacych letniskaeh podmiejskich 


zdobycie pe- | 


karpaciu i Podhalu jest | 


! Za włamanie się do restauracii 
PIETRZAKA W DĄBROWIE. | 

Onegdaj odpowiadali przez Saden v 4 
kręgowym w Sosnowcu mieszkańcy 
browy Górniczej: Józef Rejdych, lat m 
Jan Miszkinis, łat 28 i Paweł Jasiński. 
lat 58 za kradzież. 

Pomysłowa trójka hultajska po wspól. 
nem porozumieniu się w nocy z 21 na 
marca 1928 r., za pomocą wyłamania ® | 
kiennicy i wicie szyb w restauracji | 
Wincentego Pietrzaka w Dąbrowie Gór 
miczej przy ul. 3 Maja 9, dostała się U 
wnętrza, skąd skradli większą ilość sp! 
rytualji, oraz dużą ilość czekolady "| 
drobna gotówkę. Wkrótce jednak ptas | 
, ków przyłapano. Przeprowadzona w ich | 
mieszkaniu rewizja wykazała duże 28%] 
pasy łupu. Znaleziony towar Pictrzab | 
rozpoznał jako swoją własność. 

Pociągnięci do odpowiedziałności do | 
| winy się nie przyznali, jednak wina ich | | 
| została udowodniona i skazani zostali || 
i Rejdych i Miszkinis po 1 roku więzi 
| nia, Jasiński zaś, jako główny sprawe | 
| ma półtora roku więzienia z zaliczenie!” 

aresztu prewencyjnego i z pozbawi 
| niem praw. 
| X.SAMOBÓJSTWO. W ub. piątek A 
| godz. 8 wieczorem na polach obok , 
i Wys spiańskiego w Sosnowcu znaleziono $ 
| nieprzytomnego młodzieńca. Jak się FR 
| kazało był to 19-letni Mieczysław Dome je 
| gala, zamieszkały przy ul. W apiennej |. 
1 10, który w celu saigobójczym wyp” | 
większą dozę esencji octowej. W cze” 
sie przewożenia do szpitala Domagał | 
zmarł. Przyczyny samomójstwa naród 
zię nieznane. 


- 


D ciem powinien kody wiedzieć! 


Dnia 14 lipca rozpoczyna się Letniż $ 
| Wysprzedaż Po- Ceny po * | 
sezonowa obawia Del: Ka szczegól, | 4 

| nych artyułów przeznaczonych do t 
i wysprzedaży zniżone są aż do 50 proc | 
i Warto przekonać się ję oai wy” 


stawy i szorzystać z takiej s osobności | 
Zniżka cen polega na systemie zupe | 
' nej wfsprzedaży składu z dznych af" | 
| tykułów. Za bezcen można zakupić po | 
jedyńcze pary. Nie zwlekać z zakupneň! 
gdyż wielu jest reflektantów, którzy 7° | 
połowę ceny chętnie kupują. Im póź” 
niej zapadnie decyzja kupna ten mantej” 
sza możliwość dobrania sobie odpo: | 
wiedniego mumeru. 3967 
? 


Wyjadgk - samochodowy. 
NA SZOSIE Sadaieszyczóśii | 


W dniu wczorajszym na szosie strzć | ` 
mieszyckiej, w pobliżu mostu kolejowć 
go miał miejsce wypadek samochod 
wy, który dzięki tylko szczęśliwej oke | l 
liczności nie zakończył się tragicznić: | | 

Mianowicie, ze Strzemieszyc wracal | 
półciężarowe auto fabryki wódek p. M 
smykiewicza, służące do rozwożenia WY] 
robów wódczanych. prowadzone | 
kierowcę Lucjana Bisulę, Prócz kierow | 
cy autem jechały dwie dziewczyny 
fabryki, mianowicie Helena Górałówe| 
i: Anna Nowak. A i 

W pewnej chwili kierowca zobacz? 
nadjeżdźżającą z przeciwnej strony fu! 
mankę, na ltórej siedział drzemią 
woźnica. Kiedy auto zbliżyło się na © | 
„ległość kilku kroków do furmanki. «0% | 

gle przestraszony koń zaczął gwałto* kie 
nie skakać i szarpać się na wszystki f 
strony. Kierowca, nie mogąc już cok . 
nąć auta. choiał bokiem minąć wystzśf | 
szonego komia, lecz przy mijaniu ror | ` 
enS zwierzęcia tak niefortunt j | 
skręcił w bok, źle widocznie obliczy% u 
szy wolną pikestrzeń, iż auto w padło fl ł 
przydrożnego rowu i przewróciło się * | 3 

1 
$ 
| 1 


' 


góry kołami, przykrywając sobą biť 
rowcę i dziewczy. ny. 

Na szczeście, kierowca odniósł ty? 
lżejsze obrażemie, natomiast dzieycze”| 
uległy poważnemu potlnczeniu, wode 
czego przewieziono je do szpitala 
Barbazy w Dąbrowie. gdzie lekarskie $ 
ględziny stwierdziły. iż wypadek 16 | | 
pociagnął za sobą poważmiejszych I 


amman omaoma s OP z O E aah mana ei a. 
aa z KA W W — PAY AEO EEE RO e as morom. x 


stępstw. p k 

Taki sam los spotkał i furmaukę, KJ 5 
rą wystraszony koń wciągnął do row jj kj 
drugiej strony drogi, a kiedy dys il b 
pękł, przerażone zwierzę zaczęło gwa h 


townie uciekać. |Jak ustalono, kot | 


| furmanka stanowia właśność Hipol 
: Hamieca ze  Śłuwkowa.  Właści 
| wiózł} do domu kupiony w  Dąbret 
| ia i dzięki piochliwemu konio 


sbotkała go tab niemiła urzągoda, 


= t- TYS. 
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u ulem się iradszortnje mleko dy Zaniglia, 


UWADZE WŁADZ SANITARNYCH ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIEGO. 


Wszystkie niemal słacje i stacyjki, 
»o<ząwszy już od Wołbromia w kie- 
funku Kiele, mają tę charaktery- 
"Nczną cechę, że na peronach stoją 
Hugie rzędy naczyń, służące do tran- 
„Poriowania mleka, czyli t. zw. kon- 
Mie, oczekujące godzinami na za- 
branie do dworów dla napełnienia, 

lb na wyekspedjowanie zawariości 
no Zagłębia. P. : 
4, CZY nia tc są różnego rodzaju 
26, małe, drewniane, lub blaszane, 
Wzęlędnie ocynowane, ale nade- 
wszystko sa skandalicznie brudne. 
*sród samych nawet woźnieców i 
ludności tamtejszej. nie grzeszącej — 
lak wiemy — zbytniem zamiłowa- 
niem do czystości, stan tych naczvń 
pudzi uczucie nieprzyjemne. Banie 
* Są pod względem czystości poniżej 
„Fytyki, często otoczone rojem much 
| owadów, które dostają się do we- 
*nairz przez nieszczelnie zamknięte 
okrywy, a przez które nieraz wy- 
dosta je się mleko. Władze sanitarne 


ragiobia jakoś w tę spraw. wejrzeć 


ozn 6 
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X OSOBISTE. lnspektor szkolny p. To- 
masz Kucharczyk wyjechał na Ż-lygo- 
dniowy urlop wypoczynkowy. 


k z ZARZĄDU MIASTA. Na przed- 
Wczorajszem posiedzeniu zarządu mia- 
AB w pierwszym rzędzie rozpatrywano 
Dierty firm, ubiegających sie o reboty 
Brzy sieci miejskiej. W wymku konkur- 
`I, ponieważ ani jedna z ubiegajacych 
"ię firm nie uczyniła zadość wszysikim 
warunkow przetargu, roboty powierzo- 
“9 nie jednej, a rozdzielono pomiędzy 
kilka różnych firm. Objekt największy, 
i, budowę sieci rozsyłowej wysokiego 
lapięcia wykona Krajowe Towarzystwo 
p ektrotechniezne z Warszawy. 

| Wobec tego, że obywatele Małego Za- 
ji Wierćia nie zgodzili się na bczinteresow- 
"© oddanie terenów pod szosą włodow- 
Ka. ugodzono się z niemi dobrowolnie 
" place pod jezdnię miasto zakupi pła- 
Bte po 25 złote za pret, natomiast pod 
| "odniki dla pieszych teren zostanie u- 
| “clony bezinteresownie. 

|ozpalrzowo również projekty odwod- 
ke ula ul. Kościuszki, na której w czasie 
sGszczów spływająca woda z ul. Polnej 
IWorzy ogromne zalewy. Dla usunięcia 
|. 0 postanowiono wybudować kanał 
Towy z odpływem do stawów T-wa 
"kC. Zawiercie”. 

Ula udogodnienia ruchu pieszegó dla 
„Mości robotniczej, dążącej do fabryk 
A. Z. na ulicy Nowofabryczacej przy- 
ŚMąbinuo do ukiadania krawężników i 
Yt frotuarowych na chodnikach. 

MW zakończeniu posiedzenia zarząd 
| poste postanowi! dokonać w tym tygo- 
| Vu oficjalnego otwarcia nowowybndo- 

wanych ulic: Wromiej, Słowackiego I 
tólowej Jadwigi. 
£ TAJEMNICZY SKOK DZIECKA. Do 
| bulatorjum Kasy chorych przybyli 
po Bialy z żoną swą Stanislawa, 
;..j hosząc rzekomo chore dziecko swe, 
"łące 5 lata do zbadania. Kiedy dziec- 
ii Podano lekarzowi, ten stwierdzil, że 
(, Przed sobą ostygnięte już zwloki. 
, Wypadku zawiadomiono policję, któ- 
cz, ę irożyła dochodzenie, sędzia śled- 
„. zarządził sekcję zwłok dla ustalenia 
|  "Yczyn śmierci >» 

4 AMOBOJSTWO. Korzystając z chwi 
h nieobecności domowników popeł- 
M samobójstwo przez powieszenie się 
ie łóżka Marja Galińską lat 41, 
p,” Przy ul. Fabrycznej 11. Powodem 
eh aczliwego kroku byla nieuleczałna 
Mata raka, na którą denatka cier- 
i. ol paru lat 

| 4, KRADZIEŻ, W sklepie Józefa Slociń- 

cy S9 w Koziegłowach nieznani spraw- 
dy, padli 600 zl. z wyłamanej szufla- 
theg UCja prowadzi w tej sprawie do- 
zemie, 


4 


X 
| Ay KĄPIELI. W dużym stawie żarcc- 
tów folwarku kąpalo się kilku chlop- 
i} i pewnej chwili 17-letni Franci- 
bode 2ni kowski dał nurka i prawdo- 
dp ome uderzywszy glową o kamień 
Mog „Pień w dnie stawu stracił przytom- 
| zd utonął. Pomimo natychmiasiowe- 
póz. unmku i wydobyciu w kilka chwil 
“eJ nie udało się topielca powrócić 
Życia. 
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nie chcą i nie zwracają uwagi na te- 
go rodzaju „opakowanie“ artykułu 
pierwszej potrzeby. artykułu, który 
wymaga bezwzględnej czystości, bo 
jest Środkiem odżywczym przeważ- 
nie dla dzieci. 

Konwie do transportowania mleka 
powinny być przedowszystkiem bez- 
względnie czyste i szczelnie, herme- 
tycznie zamknięte. nic zwykłe bla- 
szane lub drewniane, lecz ocynowa- 
ne, gdyż to daje gwarancję higje- 
nicznego przewożenia nawet w cza- 
sie takich upałów, jakie są obecnie 

Wiemy o tem, że odpowiednich 
konwi do przewożenia mleka nie 
trzeba szukać zagranicą, bo w kraju, 
dzięki Bogu. są fabry ki, które wyra- 
biają tego rodzaju towar nawet le- 
pszy, niż zagranicą. 
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Stan bezrobocia na terenie PUEP. 


BEZROBOCIE W UB. TYGODNIU 


Stan bezrobocia na terenie P.U.P.P. 
Sosnowiec w okresie od 8 do 14 b. m. 
przedstawiał się następująco: w So- 
snowcu było 29560) bezrobotnych, w 
Będzinie 1020, w Dabrowie 790, w 
Czeladzi 751. w gminie Olkuske-Sie- 
wierskiej 750, w pozostałych miej- 
scowościach powiatu Będzińskiego 
2607, w Rokitnie Sziacheckiem 510, 
w pozostałych miejscowościach po- 
wiafu Zawierciańskiego 1153, w Ogro 
dzicńcu 450, w Boleslawiu 540 w po- 
zostałych miejscowościach powiatu 
Otkuskiego 749. Ogólem było 1151 
bezrobotnych, z których zarejestro- 
wanych w P. U. P. P. Sosnowiec 
10580: mężczyzn — 9540, kobiet — 
840. 

W okresie tym przybyło 188 bez- 
robotnych, w tem zwolnionych przez 
fubrykę „Olkusz“ w Olkuszu 4117 į 
csób. przyjęto natomiast do pracy i 


ame 


ZYCIE GO 


smiengr | jego kochanka 


ZBRODNIA NA POL ACH POD CEGIEŁNI 4. 


Onegdaj Sad okregowy w Sosrow- 
cu rczpatrywai sprawę Antoniego 
Nitki, lat 51, macszkańca m. Będzina. 
cskarżenego o dokonanie 

potwornej zbrodni 
w nocy z dnia 2 stycznia 1928 r. na 
polach koło cegielni przy ulicy Mo- 
stowej w Będzinie. 

Rano dnia 5 stycznia przechodzący 
obok cegielni robotnicy zauważyli 

leżącego na ziemi trupa, 
gdy się zbliżyli, rozpoznali w nim 
swoją sąsiadkę Janinę Grodkowa. 
Ohydnej zbrodni dokonano przez u- 
duszenie, co świadczyła wopchnięta 
głębozo w usta chusteczka. 

Ofiara zbrodni z zawodu była 

prostytutką, 


+ 


SO3NOWi88. 
ZMNIEJSZYŁO SiĘ O 179 OSÓB. 


367 bezrobotnych, zatem w porówna- 
miu z poprzednim okresem czasu bez- 
robocie w ub. tygodniu zrtniejszyło 
się o 179 osób. Wiekszą ilość bezro- 
botnych przyjęły do pracy: odcinek 
drogowy Maczki — 152 bezrobotnych 
i Modrzcjowskie zaklady górniczo- 
hutnicze 60 bezrobotnych. 

Częściowo bezrobotnych było 5140. 
Przy robotach publicznych w gmi- 
de miejskich i wiejskich było za- 
trudnionych 841 esób: w powiecie 
Będzińskim — 829, w pow. Olkuskim 
r 18. i 

Z ustawowego zasiłku korzystało 
1961 bezrobotnych pracowników fi- 
zycznych, z doraźnej pomocy 3229 
= fizycznych i 180 bezrobotnych pra 
cowników umysłowych. Ogółem z 


zasiłku korzystało w ubiegłym tygo- 
dniu 5:56 bcezrtobotnych. 


Polsce przybywa ludności. 


W jednym z poprzednich numerów $ 
podaliśmy na podstawie „Wiadomo- 
ści Statystycznych" cyfry obecnego 
zaludnienia Polski według tymczaso- 
wych danych szacunkowych w po- 
równaniu z wynikami spisu z r. 1921. 
Obecnie więc zamieszkuje ziemie 
polskie — 30.212.962, gdy przed T-miu 
laty liczyła Polska 27.201.758 miesz- 
kańców. Według poszczególnych 
dzielnic największą cyfrę bezwzglę- 
dną ludności wykazują województwa 


centralne 12.575.715 (w r. 1921 — 
11.578.481). dalej południowe — 
8.099.266 (w r. 1921 — 7.542.448), 


4.170.180) wreszcie zachodnie — 
4.486.299 (w r. 1921 — 4.110.629). 

Według zebranych danych w r. 
1927 zawarto w Polsce 257.995 mał- 
żeństw. | 

W tymże roku urodziło się 950.557 
dzieci, a zmarło 525.171 osób. 

ten sposób roczny przyrost na- 

turalny trzydziestomil jonowej 
ności wyraża się cyfrą 427.566. 

Na 1000 mieszkańców wypada 14.2 

o 


Kronika go 


O ZWOLNIENIE OD OPŁAT STEMPLO- 
WYCH. W najbliższym czasie M. S. W. roz 
strzygnie, czy podania, wnoszune przez kon 
sułaty państw obcych w indywidualnych 
sprawach obywateli obcych. mają być zwol 
nione od opłat stenplowych, czy też nie. 

W tym celu Ministerstwo spraw wewnę- 
trznych zwróciło się do pp. wojewodów z za 
pytaniem, czy na terenie podiegłych im u- 
rzędów były wypadki pobierania opłat stem 
plowych, przy jakich sprawach i w jakich “ 
rozmiarach, 

Zależnie od nadesłanych odpowiedzi Mi- 
nistersiwo rozstrzygnie powyższą kwestję 
w taki czy inny sposób. | 

PODWYŻKA CEN NA NIEROGACIZNĘ ' 
POLSKĄ. Na podstawie ustawy z 1926 roku ' 
o cłach rolniczych zostały ostatnio w Cze- 
chosłowacji automatycznie podwyższone cła 
na nierogaciznę o wadze od 50 do SU kg. o f 
12 kr. cz. na sztuce, czyli wynosi obecnie 72 
kr. Import takiej nierogacizny plynie pra- 
wie wyłącznie z Polski. Zwyżka ceł obowią . 
zuje do 30 czerwca 1929 roku. 

WZROST INWENTARZA ŻYWEGO. O- 
statni spis inwentarza żywego w Polsce wy 


wschodnie — 5.055.684 (w r. 1921 -| 
ł 
| 


lud- 


„cźłowieka” przyrostu naturalnego. 
a więc o 1 mniej. niż w r. 1926 (15.2). 

Pawód tkwi w zmniejszeniu się 
liczby urodzin. W roku zeszłym na 
1000 mieszkańców przyprdało uro- 
dzin 51.6, w roku 1926 — 55. 

Przyczyny zinniejszającej się biez- 
by urodzin dopatrywać się należy 
przedewszysikiem w niesłychanie 
ciężkich warunkach mieszkamowych, 
w jakich zmajdaje się obecnie lud- 
ność Polski. 

Pocieszającem jest natomiast 
zmniejszenie się liczby zgonów. W 
roku 1926 na 1000 mieszkańców przy- 
pada 17.8, a w roku ubiegłym 17,4. 

Zmniejszenie się ilości zgonów 
przypisać należy polepszeniu się wa- 
runków byłu i opiece lekarskiej. 

Jedynie hesba zawartych mał- 
żeństw twardo stoi w miceiscu. bez 
zmian: zarówno w roku ubiegłym, 
jak i w roku 1926 na 1000 osób $8.6 
„człowieka” wstąpiło w związki mał- 
żeńskie. Jakoś do żeniaczki w tych 


| 
| 


t 


em 


ciężkich czasach ludzie się nie bardzo 


spieszą. 
spodarcza. 


kazuje że obecnie posiadamy w Polsce: ko 
ni—4.128.000 sztuk, Byd rogatego - $.57 1.000 
trzody chłewnej—6.397.000. awięc—1.917.000) 
sziuk. W porównaniu ze spisem poprzednim 
w końcu roku 1921 liczba koni powiększyła 
się o 25 i pół proc., trzody chlewnej o 20 pr. 
bydła rogatego o 5 proc. Natomiast liczba o- 
wiec zmniejszyła się o 16 pr. co wskazuje 
na zanik tej gałęzi hodowli w Polsce. 

SZKOŁY ROLNICZE W POLSCE. Ogó- 
łem istnieje w Polsce 259 szkół rolniczych, 
ogrodniczych i mleczarskich, 25 zaś jest w 
stądjum organizacji. 

Z tego rolniczych męskich jest 142, rol- 
niczo-hodowlanysh 4, rolniczych żeńskich 
72, ogrodniczych 12, ogrodniezo-rolniczych 
5, mleczarskich 4, wreszcie kursów kores- 
pondencyjnych 2. 


SOWIECKI TRUST ZBOŻOWY. Poczyna- 
jąc od 1 lipca r. b. rozpoczął swą dzialał- 
ność nowoutworzony sowiecki trust zbożo- 
wy „Sowietchleb*. którego kapitał obrotowy 
wynosi 500 milj. rb. Do trustu zostały przy 
lączone wszystkie ciewatory zbożowe i wiel 
kie młyny w Rosji. 


zbrodniarz ześ był jej kochankiem 
Krytvcznego dnia Sitko ze swym ko- 
iczą Majerem spotkał Grodkową i 
jej przyjaciółke Marję Makułową. 
idac ulicą Kolłąłaja w strone Da- 
browy. Wisdy kobiety poczęły uciec- 
kać, Makułowa w kierunku miasta, 
Grodkowa zaś w kierunku cegielni, 
Za nią 


podążyli obydwaj mężczyźni. 


W pewnym momencie wśród ciemno- 
ści, zdala, słychać było jeno zdławio- 
ne xrzyki 


ges 


„Jezus! Marja! ratunku 
Gdy krzyki te były coraz cichsze i 
wreszcie ucichły, przechodzących 
tamtędy niejakiego Fornalskiego i 
Sirka przejął dreszcz. Przeczucie ich 
nie myliło, nazajutrz bowiem roze- 
szla się wieść o morderstwie. Fornal- 
ski i Sirek, nie zwlekając ani chwili, 
udali się do policji i opowiedzieli 
szczegóły zajścia. Energiczne docho- 
dzenie policyjne ustaliło, że drugą 
kobietą. towarzyszącą zamordowanej 
w dzień poprzedni, była jej przyja- 
ciółka Marja Makułewa, która scha- 
rakteryzowała pościg za Grodkowa. 
Między Grodkową a Sitkiem miało 
wyniknąć kłótnia 

na tle zazdrości, 

w czasie której Grodkowa wyjęła 
nóż. 
O dalszym przebiegu zajścia Ma- 
kułowa nie wie, gdyż uciekła do mia- 
sta. Sitko został aresztowany, Majer 
zaś, który przebywał w Będzinie pod 
lalszywem widocznie nazwiskiem. 
zosiał odnaleziony. 

Pociągnięty do odpowiedzialności 
Sitko. typowy sutener. budzący ofra- 
zę od pierwszego wejrzenia, do winy 
się nie przyznał, twierdząc. że Ma- 
kułowej zwnełnie nie zna. Inne oko- 
liczności ujawnił jednak przewód 
sądowy, po zbadaniu bowiem 20 
Świadków ustalono. że 

Sitko był dłngi czas kochankiem 

Grodkowej. 


a gdy ją opuścił, zazdrosna Grodko- 
wa zagroziła mm, że wyjawi niewv- 
kryte dotychczas 

jego zbrodnie. 


Sitko, obawiając się groźby kochanki 
i, oo za tem idzie. nicuniknionej ka- 
ry, pozbył się jedyncgo świadka 
swych zbrodmiczych czynów i udu- 
sił ją. 

Sąd okręgowy w składzie: przewo 
dniczący sędzia Sokólski, sędziowie: 
Sadkowski i Salak po całodziennej 
rozprawie o godzinie i-szej w nocy 
ogłosił wvrok skazuiący Sitkę 
na dziesięć lat cieżkiego więzienia 
z pozbawieniem praw. 

Oskarżał podprakurator Wawrosz 


Bronił adw. Ry!man. 


W razie przeziębenia, kataru. zapalenia 
gardzieli. przy bólach nerwowych. łamaniu 
w kościach. należy dbać o codzienne regu- 
larne wypróżnianie i w tym celu używać pó 
szkłanki naturalnej wody gorzkiej „Fran. 
ciszka Józefa". Opinje klinik uniwersytec- 
kich. stwierdzają Skuteczne i przyjemne 
działanie wody Franciszka Józefa. Żądać 
w aptekach i drogerjach. 

3900 


Kronika UlTYśza. 
X MORDERSTWO W LESIE PRZY- 
ŁUBSKIM. W dniu 13 bm. młynarz Piotr 
Domagała i syn jego Jacek, z zemsty za- 
strzelili Andrzeja Domagalę. gospodarza 
wsi Przylubsko gm. Kroczyec. na tle 
dawnych nieporozumień. Morderstwa 
dokonano w lesie wsi Przyłubsko. Zhrod 
marzy wykryła policja miejscowa.w kil 
ka godzin po wypadku. Obydwuch za- 


| aresztów ano. 


; 


X UCHWAŁA GROMADZKA W ML 
NODZE. Na ostatnicm zebraniu gro- 
madzkiem mieszkańcy Minogi uchwalili 
wybudować w najbliższym czasie przy 
gminie Dom ludowy z dużą salą na ze- 
brania gromadzkie i przedstawiomia 
teatralne 

X ZABAWĄ W BOLESŁAWIU. Dz- 
siaj odbędzie się w parku bolesławskim 
zabawa ogrodowa z b. urozmaiconym 
programem. Zysk na kolo sportowe 


8. 
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Łe sportu. 
KOMUNIKAT OFICJALNY NR. 12. 


Wydziału Gier i Dyscypliny Kiel. Z. O. 
P. N. w Sosnowcu. 

1. Odwułuje się wyznaczone rozgryw 
ki o mistrzostwo klasy „C“ dla klubów: 
T. S. „Cynkownia* w Będzinie z powo- 
du połączenia się z K. S. „Zagłębianka” 
i Z. K. S. „Sport w Dą)rowie.z powodu 
rozwiązamia się. 

2. Unieważnienia sie poprzednią u- 
chwałę (p. 2 komun. Nr. 8 W. G. i D) i 
wzywa się K. S. „Brynica“ w Czeladzi 
do wpłacenia w ciągu 1 tygodnia na 
rzecz C. K. S. w Czeladzi tytulem na- 
leżności za wydzierżawienie boiska 20 
proc. z dochodu brutto z zawodów z 
29—4-—23 i 20—5—28 w myśl umowy 
Magistratu m. Czeladzi z Czeladzkim 
klubem Sportowym. 

5, Wzywa się C. K. S. w Częstochowie 
ponownie do wpłacemia zł. 155.90 na 
rzecz K. S. „Sosnowiec“ w Sosnowcu ty- 
tulem 50 proc. dochodu z zawodów mi- 
strzowskich odbytych w Częstochowie. 

4. Wzywa się K. 5. „Brynica“ w Cze- 
ladzi do podania warunków, na jakich 
odbyły się pierwsze rozgrywki mistrzos 
skie z T. S. „Rozwój“. 

5. Niniejszem prostuje się po wy jaśnie 
niu. że dyskwalifikacja podana w punk 
cie 2 a poprzedniego komunikatu obo- 
wiązuje gracza Pinkusa Lamcberga (AT- 
ja), a nie jak mylnie podano Abrama 


Wajsberza. . 
6. Wskutek wniesionych protensyj fi- 
nansowych wzywa się K. S. „Arja“ w 


OGŁOSZENIE. 


Do Rejestru Handlowego Sądu Okręgowego w Sosnowcu za- 


pisano w Dziale B następujące firmy: 


Dokonano następujących zmian. 


m 


Sosnowcu do przedłożemia W. G. i D. 
odnośnych dowodów. 

7. Zmosi się suspenzję nalożoną komu- 
mikatem W. G. i D. Nr. 10 KS. „Arja“ w 
Sosnowcu z racji uregulowania długu 
na rzecz Kołejowego klubu sportowe- 
go w Katowicach. 


ODWOŁANIE ZAWODÓW C. K. S. 
ROZWÓJ. Zapowiedzane na dziś zawo- 
dy o mistrzostwo klasy B. K. P. Z. P. N. 
między K. S. z Sosnowca, a czeladzkim 
klubem sportowym z Czeladzi nie odbę- 
dą się, z powodów zależnych od K. S. 
„Rozwój“. 

EZTZWEBK 


Program radjowy 
NA NIEDZIELĘ 15 LIPCA. 
KATOWICE: 

10.15 — Transmisja nabożeństwa z katedry 
Poznańskiej. 

12.00 — Sygnał czasu, kom. lotn.-meteor. o- 
raz hejnał z Wieży Marjackiej w Kra- 
kowie. 

16.00 — Pogadanka z działu: „Ogrodnik ślą- 

ski“ — wygł. p. Władysław Włosik. 

16.20 — Odczyt rolniczy z Warszawy. 

16.40 — Odczyt rolniczy z Warszawy. 

17.09 — Koncert ponuletny z udziałem or- 
kiestry klubu mandolinistów „Halka“ 
z Roździenia-Szopienie pod kierownic- 
twem p. Ludwika Kiczyńskiego. 

18.50 — Rozmaitości. 

18.50 — Odczyt p. 1.: „Ze świata — odkry- 
cia, zdarzenia, ludzie" — wygł. inż. Sta 
nisław Nitsch. 


, 19.45 — Odczyt z Warszawy p. t.: „Zboże w 


wierzeniach i zwyczajach ludowych — 
wygł. prof. Stanisław Poniatowski. 
29.15 — Transmisja koncertu wieczornego z 
Warszawy. 
22.09 — Sygnał czasu oraz komunikaty: lo- 
tniczo-meteor.,. PAT. i sportowy. 
22.30 — Transmisja muzyki tanecznej. 
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lizki fibrowe 


FZOJE ESCZA 


KURIER_ZACHODNI Niedziela, 15 lipca 1928 roku. 


LETNICY! 


Leżaki, hama: pelne łożka, wa- 


wędki, rznurki, heczyti 
i wiels nowości rycackich 


Sztajer, Będzie, Kołłątaja 29 


Z egiej Polski. 


MARSZ. PIŁSUDSKI NĄ 
MANEWRACH. 


W końcu b. m. na terenie Wileńszczyz 
| my odbędą się wielkie manewry wojsk 
polskich z udziałem eskadr samolotów. 
* czołgów, oraz wojsk gazowo - technicz- 
: nych W manewrach wezmą udział o- 
| prócz I. dywizji legjonów oraz XIX-tej 
! również brygady K. O. P. Na manewry 
; oczekiwany jest przyjazd marsz. Pił- 
sudskiego, szefa sztabu generalnego i 
zagranicznych attache wojskowych. 


ARESZTOWANIE NIEBEZPIECZNEGO 
SZPIEGA. 


Na podstawie listów gońazych, rozesła 
nych przez województwo Lubelskie, a- 
resztowany został w gminie Lipsa (pow. 

| Augustów) sprytny oszust podejrzany 
| także o szpiegostwo. Aresztowany po- 
dawał się za oficera z DOK. i w tym cha 
rakterze grasował od miesiąca na tere- 
nie Lubelszczyzny, Wileńszczyzny i Po 
lesia. Występował pod trzema nazwis- 
, kami: Krowskiego, Rawskiego i Doroża. 
| Zglaszał się do urzędów gminnych i kon 
trolowal akta mobilizacyjne, przyczem 


wszędzie żądał 50 zł. zaliczki służbowej, 


, którą mu dawano. Podczas osobistej re 
wizji znalezicno przy nim kompromitu- 


Jacy materjał szpiegowski. 


j 

| 

| - AFERZYŚCI POD KLUCZEM. 
| 

i 


W swoim czasie zorganizowany zostal 
w Lublimie związek pod nazwą „Towa- 


© 
+lóceune, rolety 1) g Mito d ; 
przynęty 12 Je DRY 
AE SA ATOMALYCZH O 


W dniu 19 marca 1928 roku: 

Nr. 40. T-we Techniczno - Handlowe „Esper“ spółka z ogra- 
niczoną odpowiedziałnością” w Będzinie“. Otworzono oddział w 
Krakowie. Upoważniono inż, Mieczysława  Potoka do samo- 
dzielnego prowadzenia oddziału w Krakowie i do podpisywania 


TELEF 4-10. 2290-6 
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Ne. 19%. - 

oaza" 

* 
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niem tej instytucji miała być akcje 


zmierzająca do wyegzekwowania przy 
pomocy Rządu polskiego od Rosji cd: 
szkoćlowamia za papiery wartościowe by 
łych rzadów carskich. dzić nie mające 
żadnej ecny. Agenci tego towarzystwa 
reprószyli się po województwie Lube!- 
skiem, nawołując do zapisywania sig 
na członków towarzystwa i obiecując 
złote góry. posiadaczom rubli carskich, 
przyczem pobierali od naiwnych wyso- 
kie zaliczki na koszta związame z ákcją | 
towarzystwa. Gdy coraz więcej znajdo | 
wało się naiwnych, realizacja obietnic 

odwlekła się Wyszło na jaw, że całe to 

towarzystwo jest sprytnem oszustwem. 

Założycieli towarzystwa i głównych je 

go kierowników osadzono w więzieniu. 


| rzysiwo obrony wierzytelności. 
pi 


ZWYCZAJNI BANDYCI. 


Śledztwo policyjne w sprawie napa | 
da na pocztę we Lwowie zostało już 
ukończone. Sprawcy napadu zostali ol 
dawi do dyspozycji władz sądowych. 
Czlorkowie szajki bandyckiej są to lu- ` 
dzie młodzi w wieku łat 18 — 24, wyko 
lejeńcy życiowi. Wszyscy są greko-kato 
likami (rusinami) synami biednych rze: j 
i mieślników. Członkowie szajki bandyc- ` 
) kiej usiłowali początkowo nadawać swe 
mu napadowi ideowo — polityczny cha 

1 
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rakter. Okazało się jednak, że dzia!e!! 
wyłącznie z pobudek zbrodniczych a 
nie politycznych. Możliwe, 
przed sądem doraźnym 


że staną 


1 


jak drogie mydła toaletowe pachnie ta- 
godna i obfita piana jakościowo niezrów- 
nanego mydla „Kollontay z pralką”. Już 
sam zapach przemawia za tem, że mydło i 
„Kołłontay” wyrabiane jest z czystych £i + 


i 


tłuszczów roślinnych. i że jakość jego jest fi 
najprzedniejsza. Mydło .KoNRontay" ma gf 
jednak jedną wade, a mianowicie ta, że 

jest za tanie! Niestety jest jeszcze 4 
mnóstwo (iospodyń Domu. które wyda- 
wają niepotrzebnie daleko więcej pienię- 
dzy. lecz nie otrzymują zato nic lepszego. £ 
Wyrób mydła gatunkowo lepszego, niż / 
prawdziwe mydło .„Kołłontay”. nie jest 
prawdopodobny. Dzięki rzetelnym zasa- ; 
dom, skrupulatnej kalkulacji, niskich cen. / 
wszystko więc na korzyść gatunku to- 


takowego pod stemplem firmy. 
W dniu 27 marca 1928 roku: 

Nr. 277. „Ser“ Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością* w 
Sosnowcu. kapitał zakładowy firmy wynosi obecnie zł. 24.000 
czyli, że został podwyższony o zł. 21.000 t. j. o 210 udziałów po 
100 zł.. każdy. Kapitał wniesiony całkowicie gotówką. 


W dniu 50 marca 1928 roku. 
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A ATTAK NASTY OTTO 
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„o Nr. 109. „Olkusz“ fabryka naczyń emaljowanych. sp. akc. w | tsoDst nemotofdaine (jąseca'egu pi waru — nic dla zbytecznych upiekszeń. / 
Olkuszu. Udzielono prokury Karolowi Gruberowi i Jul janowi 'z Kogutkiem) usawalą ból, swę: | ; stało się mydło ..Kolłontav z pralka” nai- 
Majerowi do podpisywania korespondencji, wychodzącej z na- had Z NE” e FI ORAŁEOE s nośród kdl 
AŻaCEC AE ich wydzi 'az do żyrowamnia weksli. i laki). hif w handlu znajdniacech się mydeł, Wv- 
' eig ina RÓ z A R SN Ear Nin sprzedają większe aptek 3007 waai Je. strzegaicie się naśladowań. 
r. 159, F racuska Spotk PU SH 


ne Kopalnia Węgla Czeladź” w Paryżu, kopalnie w Czeladzi. Za- 
rządzający oddziałem w Łodzi bracia Józef i Edward — Wa- 
claw Pstrągowscy mają prawo załatwiania wszelkich czynności, 


wchodzących w zakres bieżącej administracji oddziału, nato- | "m lAa i 
miast nie mają prawa podpisywania w imieniu Towarzystwa I AUG A AM YJ 
„Czeladź“, weksli i innych obligów. Udzielono łączną prokurę LAN 
do podpisywania w ianieniu lowarzystwa Stanisławowi Gry- Ma 


chowskiemu i wykreślono takąż prokurę Alfonsa Dillenschnei- 


dera. j 
; . . . i 
W dniu 2 kwietnia 1928 roku: i 
Nz. 207. „Łazowskie Zakłady Ceramiczne, spółka z ograniczo nA roi O w a. BER dy: 
f PAF ścią” w Yazi i tki i owadze- „erjach hygieaicanej przys7 b . 
ną odpowiedzialnością w Łazach. Celem spółki jest płowa ze dzieci „PUDER DZIDZI* (2 Kogut WŚ RZ ha Waa SINS Ko Aach 977. 
nie przemysłu ceramicznego i eksploatacja cegielni w Łazach, ślem, utrzymującej ciało dziecka w EL AWG mace BL JRAGOE 
pow. Zawierciańskiego. Zarząd interesami spólki należy do adrowiu i czystości, 6382 <pea: A. M. Redlićz. Będzin. Kołłątaja 
czterech spólników mianowicie do: Izaaka Ingstera, Zygmunta TETERA 


Ingstera, Markusa Hamlnirgera i Rozalji Sajdengarten i każdy 2 
nich ma prawo samodzielnie reprezentować spółkę przed wszel- 
kiemi władzami, instytucjami i osobami. Wszelkie zobowiąza- 
nia w imienin spółki: weksle, czeki, przekazy, umowy w zakres 
zarządzania majatkiem wchodzące i pełnomocnictwa winny być 
podpisywane pod stemplem firm przez dwuch członków zarzą- 
du mianowicie w każdym wypadku przez jednego z Ingsterów i 
jednego z reszty zarządców przyczem obowiązek podpisywania 
pod stemplem firmy nie dotyczy aktów urzędowych. * Odbiór 
dla firmy z poczty, telegrafu, stacji kolejowych, komór celnych, 
biur transportowych i zewsząd wszelkiego rodzaju korespon- 
dencji zwyczajnej. poleconej, pieniężnej, i wartościowej, prze- 
kazów, zaliczeń, przesyłek, towarów, ładunkowych, może usku- 
teczniać każdy z członków zarządu z prawem substytucji. Udzie- 
lono prokurę Ludwice Meve do wykonywania w imieniu firmy 
i na jej rachunek czynności hamdlowych, sądowych i pozasądo- 
wych wchodzących w zakres przedsiębaorstwa, oraz do podpisy- 
wania firmy z jednym z Ingsterów: Izaakiem lub Zygmuntem lub 
Salamą Rozenbaumem. Akt reorganizacyjny spółki zeznamy zo- 


| p . 

stał przed ar jusz Raykowskim w Sos cu, dnia 18-8-1927 | seczki Oi PA b | 
roku za Nr. 1257. Ważność aktem tym zawiązamej spółki zo- R i Ara ry a 
stała ustanowiona do dnia 31 grudnia 1950 roku. WŁASNA INTROLIGATORNIA | STEREOTTPAWAIA | Ceny przystępne. — Sosnowiec „| 
C. d sudskiego 12, — lewa oficyna I | 

Bak: tro, tel 11-45. 21269 | 
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" ZAKŁADY DRURARSKIE 


TOW. „KORZEŃ ZACHODNI $A. 


ŚSAOWIEĆ, OĘGLIASKA 1. TELEF. 73. 
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WYKONY WUJA WSZELKIE ZLECENIA W 
ZAKRES DRUKARSTWA WCHODZĄCE 
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Wyjeżdżłający na letniska, 
wycieczki, polowania i t p, win"! 
zaopatrywać alię w wyborowe 

SALAMI tęlto u j 

ROMANA GURSKIEGU 
Sosnowiec, Fiłsudskiego 42 

Ceny przystępne Towar gwarad | 


towane] jaxcóci, 3960 j 
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GABINET KOSMETYCZNY g 
EWY HAMBURGEROWEJ 


Masaż twarzy, stałe przyciemnia” | 
bawi i rzęs, usuwanie wągrów* | 


Najświeższe nowości paryskie | 


4 keai 
LNA 


*68800008989 | 


um lacli 


"<krodzony złotym medatem ne 
wystawie w Paryżu 


Kto crem „Lactolin* używa 
len bezwzględnie piegów 
slim tı wszelkich defektów 


“ety Się wyzbywa. Wil 


żądać wszędzie. 
108080865858 


Nz 
| P-stwa Smorowskich i leh 
Córkę Marję za przykrość jaka 
Viel z mojej przyczyny w dniu 
lY cserwca b.r, najmoch.ej prze 
OTxSzum 


Maria Pr-ów na. 


Dąbrowa-Górnicza 
Gn, 14, VII, 1028 r. 
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oraz wasstlaje przyDesy 
do gołenia zakupisz do- 
brze, jak obecnie ogól- 
ch nie wiadoms 


w Składzie Fabrycznym. 
1 Perfumery 


T-wa „SIŁA* 
w SOSNOWCU, 
ulica Kościelna, 


wr 


Wszelkie przybory i wody 
kołońsxie dla fryzjerów, 
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Ża spokój duszy 


ap. SOLIK KOŻELYWZGJ 


kmeryta F. K. P 


amarłego w Zagrodech dain B 
lipca 4948 r. i nochowssega na 
tmentłarau w ODrazowie uaig- 
Qsie viy mezi faicbus w Ro: 
ściożkn Vurcd |uzusowego w 
bouauwcu w ponieozisieżś 10 
lipca © guda Y raou ba «téte 
zapraszają preyjacióot | znajo- 
myta 


Nini W 0 2 w WW 


Żona, córka i synowie 


MORTIN JEST ABSOLUTNIE 
NIESZKODLWY MLA LUDZI i 
ZWIERZĄT DOMOWYCH.. 
NABYCIA » APTEKACH, SKŁADACH 
CZNYCH ; SKŁADACH FARB. x 


DON 
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*zeniej 


d 
} 
a m Yrzy kupnie należy 
u Y luWwać i wyraźnie żądać tylko 
GU JINALNYCH proszków z „RO- 
ol aleme. QGasectisgo, zn unych ad 
) Ag c<Ydziestu i wystrzegać się na- 
ucz a 7 metw, uporczywie poleca- 
podobnem do naszego 
opakowaniu 
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Wh ysprzedaż. 
są Pyta się, b 


Dziecinne ptőóc. blate 


stupR.obcasie wielk 35-3. pantof. od 26-35. 


Serje 


Dziewczęce brąz.półbne. 


oraz pantof. t damskie A 
skórzane pantofle domone. 50 w modn.kolor. GA s obcasie, 53 pantof. sa 


Dams e skoan sandoły 


podw.podeszwą wielk. 30-42, 
uz pamtof. 3andałRoweod 


XTURJER ZACHODNI Niedziela. 1% lipca 1008 roku. 


Damskie płóc.pantof białe Damskie pantof satynowe 
twietk 23-39,damskie pióc i kolos. na stuph obcastewielk. popiel. oraz płóc.biatc i 
biatetkolon półbucikina 35-37, oraz dziec. białe pióc popiel. na franc obcasie, 


dwiedtacze pasy 
zdziecinnuych sRórzan 
i sałynowych partof. 


Damskie płóc.pantci na 
fpanc.abcasie w różnych. 
kolorach, oraz damskiz 
biała iechome na stuck obe 


Damskie skórz. brazowe Dame" zii lakierowe Dorashie na: panicf.na _ 
26. półbuc.i pantof. na PE ¿À pantof. na | feanc.i stunk. 


framc.i słuph. obcasie w modzyh 


poese różnych kolorach. kolorach, oraz damskie lakier 


półbuci pantof. wielk.35-37. - Rowe w różn. kolor. wit i bors. pótbuc.na słupk.obcasią, 

Senja XI Damskie skórzane pantofelki i półbuciki ro najnowszych. * Pama nak... 2730 
w Xl Damskie szewrowei ipchorwe pantofelki w różnych kolorach;csat: lakier. pantof? na franei stupk obcasie... RER... 

w Xil Damskie skószane półbuciki z indyjską podeszwą, oraz męskie. brazowe pótbucikt_ n-_3J40 
w AW Meskie brazowe półbuc., pasomo szyte, oraz damskie szewrowu pantof. w najnonsz. kolor. i panłoflakiezewe .._ KTG 


Skarpetki dziecinne białe i kolozome......... od ZŁA” 
Tończochu damskie flor w modnych kolorach e 
SRaPPEERU MESRLO paaa iira de © 
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Każden bucik ro najprzedniejszym gałunhu. 
Do nabycia rye wszystkich Filjache_ 
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VAPE, 
zzazzomanam R a 


A Pratównik biirowy 


dotrze uDBKNAQY £ « -dDELy.,- 118 
rów, tzryfami przewokowomi urse ui 
nem: czyanościemi oluruwem 
POSZUKIWANY 


do zatładów przemysłowych na pro. 
w.acji. Maadydaci s Dranży metsło- 
wej mają pierwBzeń siwy. 

Oferty m odpisami s=mużciw | 
poduniem referencji slerować Gu AL 
miaistracji Antera .athuduiegu" w 
soseuwcu, LUĘęDiiassa Nr. I. pua „4 
M. 1019% 3985-53 


GZCZER SZ sai za mm Die (a Sa m tem 


{ 


E 
` 
$ 
[i 


l 


Obsadzamy 


kilkasst posad 


mie scawych reprezentantów 
we wSłySikich  rmmiejsScowu- 
sciach Folsai. 


Panowie i Panie wszystkich sta- 
uow, refckiujgly na staiy do 
chód miesięczny, zechcą Się 
zgłosić z pldannin zawti du ic 
au Dy:€ścu ANALO” 
lyGjOse.Ly 13 
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Masuę na udpowieJź zaiaCayC — 3607o; 
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(l „Rewja. Filmowa” 


oto pismo dia TA TENNE, warstw 
społeczeństwa — pisma nie roDią 
ce m Lziedsiny Sztuki: tajemniczej 
i bermatycenej daledziny, pænt 
Czarodaiejskich 1) magiczny.h prak - 
tpk i odrząl+Ów., 

Pieaemy ala wsxuyss':h i każ 
dy może SiĘ w LEM wypuwielziec 

„ainteresuj zig filmem i dę'ś 
ieszCŁE B>ńGdA, piuspuatu | waran- 
sów, dolączająC SNaLZEK NA VALO- 
Atuk. Hii 
A ialutstracja p5EAj FLMOWEI 

na Ow Mm 


| Obelgi i zarzuty czynione 
p Franciszkowi Korzuchowi nie 
słuszne i nieprawdziwe niniej- 
odwołuję i przepraszam 
LEF 


Marja Pr-ówna. 


Dąbrowa-Górnicza 


un VIL 1928r. 


WYŁSŁA SZKOŁA KROJU i SZYCIA 
sukien i bielizny 


w BzielNiE » GRUDZCU 
najnowszego systemu 
Po ukuńcgeniu kursu wydawuaie Świe- 
dectw i przygotowanie do dyplomów 
prze. 4'sfrapaię Cecha STYFUŁKOÓW 
>t A Adres: irena BoDusiówaa 
! ręydala-Ksawera, Traktuwa 7, 
t 


| kiria słomienaa, Grodsiec, ospital- 
| ague Da 19, m. 18. 
p " ZĘ 


FIL MI 


Ńaady, £lU Ji iuicr:esuje aem 
i chce się mu poświęcić, bez 
Bo względu na wiek t Zawód, 
| niech madeśle natrchim ast 
swój AQrE3 | znaczek DA 
odnuwiedz, 


Wydawnictwo mMIĘDZYNARO 
DOWEJ PRUPAUANOY rILMU= 
MEJ KRAAÓW AL 3770 
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dawniej =p | 


AT ino -Teatr „Uóziałowy” 


W A RE 


Od piątku 18 lipca b r. 


| „SZALONA LOLA” (Droga do piekła) 


Szampańska farsa _Mitjon An EA D a neh ANURA TTE sytuacji 
„FULICJA kEGULU JE «uCH-. 


Nad program! 
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Nad programi 


Li E 


> „HANDLARZE ŻYWYM TOWAREM” | 


(BIAŁE NIEWOLNICE, si ELUNKACH de JANEJRO. 
Dramat w aż aktach 


WESOŁA KOMEDJA A W 2 AKTACH 


Kino a 


| „SFINKS“ | A 


Nad program! Nad program 


MA ame DA a a = 


CEGŁE SZLAKOWĄ 


SZKOŁA KIEROWCOW 


AUTO" 


BUDOWLAN ; 

; i Ą, A Katow.ce, Konopnickiej 5 

mają stale do oddania w ilościach - 
wagonowYch tospcczyna dowe kursa, w piątek 20 


lipca 1928 r. o godz. 8-mej rano. 


Zapisy przyjmaje się eodzienale od 
8-mej do 17-tej, 3072 


GREC € ED GT LELO TAZA 


MODRZEJOWSKIE ZAKŁADY 
BURKICZO-XUTNICZE S:. Akc. 


w >Dosnowcu. 3331 
KU ARTT TTA ETEO- WORK TODAOTEGJ 


ZNANE ZE SWcj DOBROCI 
i TARIOSCI SAMOCHODY 


CITROEN” 


do nabycia przez 
DOM HANDLOWY Hi. CIESZKO 


SOSNOWIEC, PIŁSUDSKIEGO 25, 


lelef 7-35 
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CENNIKI NA KOK 1928 


ilustrowane wysyłamy bezpłatnie wszystkim po otrzy- 
maniu adresu. 


POLECAMY NA DŁUGUTERMINOWE SPŁATY; 


Rowery oryginalne angielskie, Jrancuskit | ausujackie; maszyny do 
szycia; gramofony i płyty; radjo: aparaty i sprzęt; zegary i biżuterję 
oraz wiele innych przedmiotów potrzebnych w każdym domu. 


IEL, 11-66, 


1d. ir. M. ORON WARSZAWA, DELNA 1. 
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|p: insiytucja | bankowa r poszukuje 
biegie! atenotypistki. Zgłoszenia 


Leżę 7 mórg siemi pod ioteres 
cegielniany s gliną, kamtenlen: bu- 


zamian CENE n „ EOWEENESK. 


pod „B, £* do Folonji flija w Jose 
nowcu. 400 _ 
KJotrzebna bufetywa od 26 do 35 lat, 
a Wiadomość „Kurjer Zachodni” w 
Będziaie. 3970 


dulcowymw, budynsami, 6Adaawtą za- 

rybioną i ogrodem owocowym. Wia- 

domość jan Szot Zawiercie, Puud- 
niowa 9 4025 

latforma nowa du spracdania. Dą- 

browa Górnicza Łutasińsc ezu 12 
s0 


TEEN ANN a STEK OZ KEŻÓTI ZO 
i h Kupno i sprzedaż, 
saé zicc; B ŁASIOSUJ,RADIYU. REY Wy zw; D 
JESICS iysyr CAPIL? (balsam DENEYS 
zioła 1 mydło), Bajeczne skutki na 3 — 4 
azień! Usuwa: grzybek główną przyczy- 
nę łysienia, łupież, swędzenie skóry, łam. 
liwość i rozdw, się włosów. Przy każd. 
flskonie podziękowania od łysych, którzy odzyskali włosy. Do nabycia 
w skł. apt. pp. Jagiełłowicza, Reinera, Frydeckiego, Szpigla, Misiórskiego, 
w Będainie: Kwiatka i Joskowicza. Tamże: Nowość! Ołówek i mydło 
„AGAWA* usuwa po 3 dniach piegi Płyn „RADIO-MAT* przeciw tłustej 
cerze, czerw. nosa i pocenru się z przrządem do moment, usuwanie wą- 
grów. Krem „Teatral“, cud. wybielający cerę, usuw. zmarszczki, fałdy, 
gęsie łapki nawet u osób starszych, 3910 
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Sprzedam miedrogy detektor s aon- 
teną I słuchawkami, rower i ga- 
blotki. Sosnowiec, Marjacka 12 Pusz- 
czewicz, J 4. POJ 
Mrs bębenkową do. wsycia r z 
czterema szufladami sprae lan. 
tanio 1 czółaakową nożaą sprzedam 
za 100 sł. Sosnowiec, Sielecka „/-5. 
4u:6 


a 

kflaui0y śizyŻuwu aplatuait uu „vs 
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CENY OGLOSZEŃ: 


Prenumerata miesięczna 2 odnoszeniem do domu 


CENY PRENUMERATY: | 
f Przed tekstom (Pisrwsza strona) za wlersz mm I-tamowy sktac 4-szpaltewy 60 gr. | 


hbis przesyłką pocztową a TE : „63 A 318%, 462, drukiem podwójnie. 
% ZŁ. 5 W IeKŚCIe w Kronta . |. o 4 Sosa y BU 
- 30 Gr. Za tekstem CZ RY Bóg EM A I: 
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Nekrolog: do 206 wierszy 50% taniej 


szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 


REDAKCJA: Piłsudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64. 
ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73. 


Zawiercie, 3-g0 Maja 27. 


Sosnowiec: 


Filje i agentury własne: : Będzin, Wałahowsking 1. 
Redaktor TADEUSZ OPJOŁA, 


Dąbrowa, Sobieskiego 6, telet. 1-25. 


Druk. „Kuriera Zachodniego“ w Sosnowcu. Debiińska 1. 
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Matrymonialne 15 gr. za wyraz. Ogłoszenia ozdobne i tłustym 
Zagraniczne 100 proc. droższe. 


W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc. droższe. 
Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 250/, droższe. 


Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń, 
administracja nie odpowiada. 


Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogło- 


Prenumerata zagraniczna miesięcznie 7 Zł. | 44 
w Sy Drobne ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyraz, powyżej 
Cena egzemplarza 20 groszy. 20 wyrazów 25gr. za każdy wyraz od początku. Najmniej 1 zł. 
nn ZE ZEE O ZOZ Z Z 0 0 
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